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świąteczne. 


Czas wychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dni 
Oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., we Lwowie lub z przesyłką pocztową 12 c. 
P nosi: Ja 
$ renumerata vea e aa 1 inicsiao 
| r Pocztą w państwie Austryackiem „. . . « « « « « * * | 24 sr. | - = ? zi 50 c. 
„. Nipmieckiem . ... ei a + „ca jedi, i e c f 
2 Mia Włoch, Francyi, Angłii, Belgii, Szwajcaryi, Potop | "ER Bi: 3 złe. 


ństw należ iaz j > 
państw należących do związku sę. p go do ostatniego dale wiesiącu! — Liy 


ę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się ri ij 
inistracyi 7 s Listy reklamacyjne mieopieczętowane nie podlegają opłacie 
sag gp owie. ów aty rankowanych nie przyjmuje się. 


Rękopismów nadsyłanych nie zwraca się. 


‘enumerate przyjmuję się tylko 
b oniędzmi i przekazy pieniężne na prenumerat 


De 


Prenume 


prenumeratę przyjmują: we 
przy ulicy E ARE A 4; w Paryżu 
centy Raczkowski, Faubourg Poissonióre 38) 


Comp. 


cnt. za każdy raz. Ebołączenia do -,,C: 

się za cenę 1 żłr. od 100 egzem. dla ojew 0 © PAUTA 
numeratorów. — Nałeżytość uprasza się naprzód nadesłać 4 
Lwowie Ajencya „CZASU“ w głównym składzie 


s 


1 ratę przyjmują: 

Admunistracya „CZASU“ w Krakowie, tudzież urzędy pocztowe. Miejscową prenumeratę 
Aai} ol iaraa OD ó; handel Nowakowskiej. — Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje się za 
opłatą ersza drukiem drobnym petitowym) za pierwszy TAZ h 
raz po 5 ont, — Nadesłane (na 3 aan wać ma] od Kiejsca wiersza drukiem drobnym po 30 


10 'ent., za każdy następny 


ogłoszenia i t.p.) przyjmuje 
egzem. dla miejscowych pre- 
głoszenia i 
tytoniu Nr. II 


a 50 cent. od 100 
rzekazem pocztowym. — © 


Rue Clément 5; (prenmmeratę p. Win- 


„ Adam; Ban: 


wyłacznie 
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burgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie,: Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, Stubenbastei Nr. 2 
także w Pradze), R. Mosse (także w Berlinie, Hamb i dze), G. L. Daube 
& Comp. (także w Frankfurcie nad Menem); RO RÓ ga a) 
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Kraków 42 sierpnia. 


Przegląd Polityczny. 


Artykuł krótki Fremdenblattu, o którym nam 
wczoraj telegrafowano , jest tćj osnowy: „Odwie- 

i dziny onegdajsze Cesarza naszego nad Bodensee 
| u króla Wiirtemberskiego i W. ks. Badeńskiego, 
tudzież spotkanie się naszego monarchy z królem 
Saskim w Monachium; dają dziennikom niemie- 
ckim ustawicznie sposobność do najśmielszych kom- 

i binacyj. Do najdziwaczniejszego tłómaczenia celów 
połączonych ze zjazdami panujących posuwa się dziś 
jeden berliński dziennik narodowo-liberalny, któ- 
ry zresztą od pewnego czasu wziął sobie za zada- 
nie siać niezgodę między Niemcami a Austrya. 
Mianowicie z okoliczności, że Cesarz nie spotkał 
się z królem Bawarskim, wyprowadza ten dzien- 
nik,.że chodziło o sprawy dynastyi bawarskićj, a 
szczególnie nadmieniono, że wystąpienie księcia 
Ludwika, prawdopodobnego następcy tronu bawar- 
skiego, na festynie strzeleckim niemieckim, nie po- 
dobało się, przez co daną może była sposobność 
do przygotowania tronu jego młodszemu bratu księ- 
eiu Leopoldowi, zięciowi- naszego Cesarza. Nie 
chcemy właściwem nazwać mianem tych niegodzi- 
wych insynuacyj dziennika berlińskiego. Kto z te- 
gò, że głowa dynastyi bawarskićj nie spotkała się 
REZ ym Cesarzem, może wnioskować, iż na 
Wyęzjąz ach książąt chodziło o sprawy dynastyi ba- 
«;,  Warskićj, u tego nie zadziwiać nie powinno. Zre- 
+; *Bztą jedno tylko przypomnimy, że Cesarz podczas 
| < wćj wycieczki miał sposobność jak najprzyjaźnićj 
i obcować z księciem Ludwikiem, który, jak sta- 
i nowczo zapewnić możemy, bynajmnićj nie myśli 
i 
j 


w ul. Ogrodowa 290 


Powrót ministra spraw zagranicznych bar. Hay- 
merle do Wiednia zapowitdzianym został na dzień 


16go b. m. 


Mimo zaprzeczeń różnostronnych nie przestają 
dzienniki niemieckie śledzić za celem zjazdu ksią- 
żąt niemieckich podezas pobytu cesarza Francisz- 
Ika Józefa w południowych Niemczech i co do 


Morning 
miecki i austryacki za a 
jaśnienia rządom, iż zjazd obu Cesarzów miał 
tylko na celu sprawy osobiste, niemniej jednak 
była mowa 0 porozumieniu się: z mocarstwami 


w celu utrzymania pokoju. 


Wczoraj zaledwie zrobiliśmy wzmiankę o ob 
szernym artykule półurzędowej Provinz- Corr., któ- 
ra odpowiada na wezwanie prasy liberalnéj, aby 
rząd objawił swój program przedmiotowo. Odpowiedż 
ta określa program rozciągle ale ogólnikowo. Idzie 
rządowi, mówi Prov. Corr., 0 odrodzenie narodo- 
we i wewnętrzne wzmocnienie Niemiec ma zdro- 
wych podstawach ekonomicznych, o niezawisłość 
ekonomiczną od zagranicy, © wzmocnienie sił fi- 
nansowych państwa przez sprawiedliwy rozkład 
podatków, o ułatwienie w uzyskaniu d 
przez podniesienie podatków niestałych  (pośre- 
dnich) a zniżenie stałych, o uwolnienie gmin od 
ciężarów utrzymywania szkół, ubo ich swoich itd., 
o podniesienie rolnictwa i rzemiosł, © opiekę nad 
robotnikiem, słowem o opiekę państwa nad słaby- 
mi w duchu obowiązków chrześciańskich. Naprze- 
ciw zadaniom, które rząd podejmuje, oppzy- 
cya liberalna rzuca frazesy dawno znane i ogól- 
niki bez praktycznego określenia. 


U H 


zrzekać się swego prawa następstwa na tron ba- 
warski, a podsuwanie mu czegoś podobnego naj- 
mnićj ze strony cesarza Austryackiego pochodzićby 
ło. Należałoby już raz przestać przypisywania 
ż eo bądź celów politycznych spotkaniom się 


książąt jących. Zjazdy te mają znaczenie po- k ; 
= Kylko 0 tis „ez A póz wszelkićj| Taka jest główna treść tego urzędowego oświad- 


i 5 ; j awionym stosunku | czenia, zbyt utopionego w formie polemicznój. Ger- 
ib jj nen p z Niemiec naj-| mania mówi, że nie będąc związana z em, 
l jest dowód, że walki czasów przeszłych |ani też podzielając _Ț zasad RY manchester- 
i PY 2. ności są już stłumione.“ skićj, może bezstronnie wyrzec zdanie. Zarzuca ona 
i pn p kuł zamieszcza Bohemia, w którym kanelerzowi zastawianie się bezmyślnemi bizan- 
mi à seima DA: „Jasną jest rzeczą, że Cesarz |tyńskiemi adresami, a opozycyi brak wszelkich po- 
Posdojaick Józef przyjaciel Cesarza  Wihelma, |zytywnych celów. ograniczanie się na prostćj ne- 
z spotkaniem tem nie może łączyć celów polity- gacyi projektów rządowych i dążność do próżni. 
Amy któreby się pogodzić nie dały z przyjaźnią |Z drugićj strony program rządowy zbyt jest ogól- 
Austryi z Niemcami. Zyskanie wpływu na poła-|nikowy w wielu kwestyach. Tylko w polityce ceł 
dniowo-niemieckie państwa nie może przyjść na|nie potrzeba wyjaśnień, bo rząd idzie drogą obra- 
| | myśl Cesarzowi, przynajmniej, jak tu są przeko-|ną 1879 r.; ale strona finansowa polityki rządowej 
? nani, skoro się Niemcy skonsolidowały i skoro się|nie jest zbadana pod wielu względami a miano- 
utrwalił stosunek między Niemcami a Austryą". |wicie co do podatków od gorzelń, tytóniu itd., co 
„Dzienniki wiedeńskie zajmują się od dni kilku | do urządzenia ciężarów gmin i przeniesienia ich na 
jenerałem Krausem, lecz w tym jedynie celu, aby 
szerzyć pogłoski, że jenerał ten pozostanie na po- 
sadzie kierownika namiestnictwa czeskiego tylko 
do końca obrad" najbliższego sejmu czeskiego i 
zastąpionym będzie przez osobistość należącą do 
najwyższej arystokracyi. Doniesieniom tym za- 
przeczają stanowczo depesze do dzienników cze- 
skich z tem nadmienieniem, że w kołach decydu- 
jących nie pomyśłano do tej chwili o zmianie 
w duchu pogłosek rozsiewanych przez dzienniki 
wiedeńskie, owszem w kołach tych panuje prze- 
konanie, że na posadzie tej najs owniejszym jest 
dygnitarz, który, tak jak jen. Kraus, stoi po nad 
stronnictwami. i ; 
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działalność rządu. W tem też leży główne zna- 


vinzial Corr. 


a we wtortek 
on zdawać sprawaę z czynności swoich aw dru- 


ył w Rópuh 
Ze strony radykalistów mają stawać 


Na JL NEJ (| 


U nas w Krakowie niema tego wszystkiego i 
w letnie upały, w skwarne dni lipcowe i sierpnio- 
we cieszyć się trzeba Strzeleckim ogrodem albo 
plantacyami , które już dzisiaj wskutek Poe 
miasta, w mieście się znajdują. W obu tyc miej; 
scowościach powietrze, wiele do życzenia pozosta- 


wia, a w każdym razie nie jest ono takie, jakiego 


i «o szukają. To też od kilku lat mieszkań- 
nario A ean przemysłem zdobywają S0- 


i ragnione świeże powietrze i tłumnie rzu- 
ają się na drugą stronę Wisły do najbliższych 


Dębnik. > 
W piękne dni le 


| Część literacko-artystyczna. 
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Wycieczki krakowskie. 


Tdac ulica około księgarni rzuci się cząsem 0- 
kie na jej wystawę i widzi się książeczkę, która 
nosi na sobie sympatyczny tytuł „Kraków 1 jego 
okolice“. Na, ten widok nie jeden turysta zaraz 80” 
bie wystawia ile to tam w tych okolicach musi 
być miejsc przyjemnych, gdzie cały dzień można 
swobodnie przepędzić , użyć świeżego powietrza 1 
wszystkich sielskich przyjemności W pięknych Za” ei 
kładach, ogrodach, spacerach po lasach 1 górach) trzu, na. r; i 
i widzi już w imaginacyi nie jeden cienistemi nych kwiatów 
drzewami otoczony pałacyk, w. którym wszystkoby sypuje się ona 
znalazł, co do uprzyjemnienia spokojnej chwili po; zboża, T tą 
trzebne. — Tak sobie myśli Kaj j żałuje , 9 Ep dh by m powietrzem 
ych pięknych rzeczy dla braku może czasu Wr a) ! Rada miejska nie 
Re nie mA bo odięchać musi i odjeżdża z naj- |bo chociaż to już z roca j pocz siwej publi- 
piękniejszemi illuzyami i z żalem, że pięknych pomyślała nawet 0 EM, 27 do tych miejsc uła- 
Ce rakowa nie widział. „Ale dobrze się pk trik przynajmniej przystęp 
o że odjechał 7 sie pieniądze | twić. A RADE 
najął sobie remize i a HA mik GALE cały Wy Wprawdzie ukazują Się Ej Dunaj jaki, me- 
prażył się na słońcu, najadł się kurzu i około wie- seie rozprawia- 
czora zgłodniały i znudzony do hotelu powrócił; w. miasto na to pie- 
zawódhy to był nieprzyjemny, bo czyż mógł był y, pozostaje jak 
Przypuścić, że Kraków, to miasto dość przecie zna- dla public zności, która 
czne, historyczne, napełnione naukowemi instytu- + a z uciechą 
cyami, odznaczające się stosownie do tego i inte} i centy i 
ligencyą i wykształceniem, niema naokoło siebie i 

dapni na wol 


tnie a nawet jesienne dy 
nóstwem łódek, które tysiące 0800 na 

„Bl foot przewożą — jest to jedyne miejsce 
gdzie publiczność użyć może na świeżem powie- 
ieznych, zapachach zbóż, traw i pol- 

na ślicznych widokach, To też roz- 
po całej tej okolicy, jedni między 
łąki, inni znów „między skały się 
piękną naturą jak mogą tak się 
lko naturą i świeżem powietrzem; 


inżynierowie, co 


ani jednego miejsca, gdzieby prz 
nem powietrzu odetchnąć można. 
W innych krajach jak np. w nieodległej od nas 
Morawie lub na Szląsku,. lada, miasteczko ani 
w części tak ludne_ jak Kraków, „otoczone. bywa, 
przeróżnemi zakładami , gdzie nietylko. wszystkie 
piękności natury wyzyskane, „ale 1, wszystko zro- 
bione dla uprzyjęmnienia W, nich pobytu.. To też 
zapełnione one publicznością, która wolne od pra- 
cy chwile tam z prawdziwą rozkoszą przepędza, 
a noszą te miejsca pociągające nazwie pipron 
zapraszają i wołają do siebie — to będzie Wali 
Thal, to Joachims Thal, to Wald uelle, t0 Y ala. 
chlóschen, to Jdgerhaus, a WSZĘdZIE pięknie, „nę 
oczo i wygodnie, 


s ej: wą ka i przys 
Czasem kiedy woda wyso5a 

utrudniony, podziwiać trzeba OE jak to 
krakowiane wtenczas Ni m a Pomocą 
one lekką nóżką a pewnym Sroc_cach do to- 


tylko parasolki po kamieniach i ww" krok, lub 
[ki a wpaść do wo- 


zi się „piszczą m je pa fałszywy 

ie się delikatnej parasolki & ; 
raj l ale E odważne, i dlatego takie 
wypadki rzadko się zdarzają. 
Most jest potrzebny i konieczny. Wiele seip 
niechętnie powierza życie Swoje l syta alg. 
mieraz zaledwie 10-cioletnim gondolier ch ya 
tacy przewożą, gdy wskutek natłoku innye" 74- 


- | przez ahg 


skarb i co do utrzymywania ubogich. Germania 
przyrzeka we wszystkich -tych sprawach popierać 


czenie tego komentarza Germanii dò artyknłu Pro- 
Wczoraj miał mieć Gambetta pierwszą mowę 


kandydacką przed wyborcami swymi na Belleville 
drugą. W pierwszćj mowie miał 


anowski), któ- | Należy w tej mierze cczekiwać inieyatywy Sejmu, 
rzy już zabierali głosy na pomniejszych zebraniach: |który się zbierze we wrześniu, a poparcia 1 za- 
Francya wysyła jeszcze. wojsko do Tunisu, ale|chęty ze strony gabinetu hr. Taafiego". „Teraz zaś 
nie w takiej liczbie, aby. można złąd wnosić 0 skoro tylko dowiedzielićmy się, że Sejm zwoła- 
jakiej nowej wyprawie. Jest.to raczej uzupełnienie |nym zostanie 14 go września, pisaliśmy 3 b. m.: 
braków. Zamiar zajęcia Susy został zaniechany, | „Mniemamy zatem, że należałoby, aby członko- 
gdyż mieszkańcy zapewnili Beja, iż zachowają się | wie naszych klubów sejmowych poczęli już zasta- 
spokojnie. Władza wojskowa zajęta jest ściganiem | nawiać się i naradzać nad pracami przyszłej se 
włóczęgów i maroderów w Tunisie, którzy łupie-|syi. Przyjechać nie-przygótowanymi, byłoby to 
stwem i rozbojem trapią mieszkańców. Rządy eu- | samo, co zgodzić się z góry na przegraną“. 
ropejskie wyznaczyły komisyę dla zbadania szkód Nie mamy dziś 'nie do dodania do tych słów, 
zrządzonych w Sfax mieszkańcom europejskim. ` j musimy je tylko z większym powtórzyć naciskiem, 
ke SZÓSTA, | nadmieniając, że Gazeta: Narodowa z dnia wczo- 
rajszego,' pisze ze swej strony bardzo słusznie: 
„Proponujemy przeto, ażeby przed termineni ofi- 
cyalnym zebrania Sejmu krajowego, zebrała się 
poufna Konferencya postów ze wszystkich stron 
nictw, w celu porożumienia się eo do metody 
traktowania sprawy reformy zarządu krajowego 
w zbliżającej się sesyi sejmowej.* 
Przyklaskujemy najzupełniej tym słowom, gdyż 
ważna ta reforma obchodzi i obchodzić winna 


w. Belleville Revillon i Lacroix (Krzyż 


Izba niższa parlamentu angielskiego ukończyła 
wczoraj o 4ej reno, całą noc obradując, rozprawy 
nad poprawkami ustawy agraryjnej uchwalonemi 
wyższą i odesłałą takowe zaraz Tzbie 
wyższej, która zaraz wczoraj miała w tym przed- 
miocie odbyć posiedzenie. Parlament pragnie bo- 
wiem ukończyć prace swoje do 25go bm. Z pier- 
wszych obrad Izby niższej nad poprawkami Izby 
wyższej tyle wiadomo, że przyjęto poprawkę księcia 
Argylla, aby właściciel miał prawo odmówić od- 
dania ziemi w dzierżawę, jeśli sam poniósł koszta 
poprawy gruntów. Inna poprawka Argylla została 
odrzuconą, jak również. dodatek Izby wyższej, aby 
macimum wynagrodzenia dzierżawcy 74 naru. 
szenie posiadania wynosiło. 250 funt. st. Poprawki 
do $ 7go zostały również odrzucone. 


Riforma rzymska ogłosiła była pismo jakiegoś 
niemieckiego pati Ja zalecające Włochoni 
przymierze z Austryą i Niemcami, zamiast przy 
mierza z Anglią; potrzeba; jednak, a vA 
były silnemi militarnie, ‘jeśli przymierze di o 
być pożądane dla Austryi i: Niemieć. W odpowie- 
dzi ' na to pismo mówi 'Riforma, że przy ore 
Włoch z: Austryą i igrara k oiy 
czy, jest logiezne i potrzebne, a 
wa poni wykluczało przymiema Z Anglią. | sko 
Pismo owego Niemca miało. więc służyć Rifoomie 
za punkt wyjścia do traktowania kwesty! przymie- 
ey ; avga "gdy Bnri Lassi i wał 

cyi nie można myśleć © mierzu z I 

e rad razem. Szukają orda iochy punktu 
oparcia się naciskowi Francyi' u mocarstw środ 
kowój Europy. Musiałyby jednak Włochy dać rę- 
kójmie takiego przymierza, tak: pod względem po- 
lityki zewnętrznćj, jak wewnętrznćj i kościelnej. 
Już dziś: Polit. Corr. nadmienia o zamiarze rządu 
włoskiego dotrzymania swoich zobowiązań między- 
narodowych pod* względem ustawy orękojmiach pa-|z 29 lutego 1880 niedawno obowiązują, bo' od 30 
iestwa, Ustawa o rękojmiach jest bowiem traktatem, | maja 1880 r., to jednak warto się zastanowić co 
tórego rząd włoski winien przestrzegać. Polit. |do skutów pod względem ich dzia alności w prak- 
Corr. wyraża nadzieję, iż rząd włoski oprze się|tyce karnej. i 
nalegariom radykalistów energicznie. i Wiadomo, że jest ich dwie z równej daty, no- 
! | szące napis, pierwsza: o zapobieganiu chorobom 

Do Stambułu przybyła deputacya znakomitszych | zwierzęcym zaraźliwym i tępieniu tychże (Nr. 35 
Persów i na NE fedi danem jej przez sułtana | Dz. p. p.), druga: o środkach zapobiegających księ- 
prósiła o' gościńność dla wielkiej liczby wychodź- gosuszowi i tępieniu tej zarazy (N. 37 Dz. p. pP): 
ców perskich, orac przedłożyła program urządzenia 
osad perskich. 


Ustawa przeciw zarazie na bydło. 
Chociaż nowe ustawy przeciw zarazie bydlęcej 


żniają dwa rodzaje przewinień: a) przekroczenia 
z $..44 za zaniedbanie nakazanych doniesień, które 
sądzi starostwo, oraz b). porok ip z 8. 45) za 
wszelkie inne przewinienia z tych ustaw, należące 
do Sądów. Ponieważ występki (Vergehen) jako 
takie sądzą według ogólnej normy karnej Sądy 
kolegialne czyli "Trybunały, a tylko t. z. przekro- 

en); przekazane są Sądom po- 


Kreśląc po zamknięciu Rady państwa w arty- 
kule z 17-go czerwca r. b. zadania ery obecnej, 
między innemi pówiedzieliśmy : adliwe uw 


Są w i 
rządzenia w organizacyi administracyjnej i auto-|czenia (Uebertret 
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nem porozumieniem reprezen ; 


centów, czyli 40 złr., co pomnożone -przez 50 uczy- 
ni'2000 złr. Jest to dochód osiągnięty za dni tyl- 
ko 50, tak jak dziś w obecnych okolicznościach 
rzeczy stoją, a cóż dopiero byłoby gdyby był 
most i ruch dwa, lub trzy razy się towiększył? 
Gdy jeszcze doliczymy do tego nie wzięte w ra- 
chunek pozostałe 315 dni, natenczas potrzebna su- 
ma 4-ech. tysięcy w dwójnasób się osiągnie bez 
żadnej p ci, i interes przedstawia się tak 
świetnie, że przed nim bledną wszystkie inne, ja- 
kie gmina kiedykolwiek mogła Byłe zrobić; a 
przecież tak ona się z tem ociąga, chociaż pienią- 
dze są, bo na takie interesa są one zawsze na za- 
wołanie. 

Jeżeliby wskutek jakiejś niewytłómaczonej fa- 
talności, 1 to było trudnem do zrobienia, to niechże 
gmina zakupi pięć lub sześć galarów, każe je spiąć 
klamrami, przykryć pomostem z desek, dać barye- 
ry— będzie. to. most łyżwowy, tymczasowy, bardzo 
praktyczny, taki sam zupełnie, jakim Rzeczpospo- 
lita Krakowska przez lat kilkadziesiąt się cieszyła 
i używała go w swych ciągłych urzędowych i 
międzypaństwowych Mooni Eaa, zdaje się więc, że 
taki most wystarczyłby także i dla zaspokojenia 
czysta osobistych potrzeb i przyjemności mieszkań- 
ców Krakowa. 

Pozostaje kwestya PSR aa galarów z wę- 
glem i wapnem : w tym celu odpinałoby się dwie 
mostowe łodzie w rannych godzinach, zupełnie tak 
jak to dawniej robiono, i galary najspokojniej i 
swobodnie dalejby sobie płynęły. Tę nader łatwą 
operacyę można będzie w razie potrzeby kilka ra- 
zy na dzień powtórzyć. ' 

Jeżeliby jeszcze i taki most trudnym był do 
wykonania, to-rzeczywiście już sądzić będziemy 


braknie. Prócz tego nie każdy zi ód do 
żeglowania po rzece na wątłej łódce, szezególniej 
kobiety, a więc wszystko to nieraz wraca na za; 
kurzone i spieczone plantacye, ale z prawdziwym 
bólem serca, bo dzieci byłyby użyły powietrza 
i przestrzeni, i ubawiły się doskonale i pobiegały 
i kwiatków nazbierały. Gmina Miasta Krakowa 
nie ma ani takich przepysznych parków angiel- 
skich, jak w Lublinie, Kielcach, lub Kaliszu, ani 
żadnych Saskich ogrodów, ani żadnych Belwede- 
rów, ani Foxalów, a zatem chociaż to jedno po- 
winna uczynić dla tej poczciwej swej „ludności: 
postawić jej most, ułatwić jej przynajmniej przy” 
stęp do tych miejsc, które ona sobie sama z ta- 
kim trudem wynalazła, których tak pragnie, któ- 
rych tak potrzebuje, i prawdziwą „nieludzkością 
byłoby ze strony Gminy, gdyby jej tego dłużej 
odmawiała. 
ywi wprawdzie Gmina szlachetną myśl w so- 
bie, żałożenia kiedyś parku na błoniach za spalo- 
nem mostem. Jest to piękna myśl i pyszny byłby 
to park—taki park obok miasta to jego największa 
ozdoba, to jego chwała i nie zastąpią go żadne 
zbytki architektoniczne, bo to jego najpiękniejszy 
strój, to jak pyszne włosy na głowie pięknej ko- 
biety. Jest to najwdzięczniejszy projekt, jaki Gmi- 
na mogła mieć kiedykolwiek, a oraz 1 ej z naj- 
większych dobrodziejstw , boć fizyka i siekiery 
dowodzą nam, że takie gaje rozległe, obo miast, 
to istne fabryki zdrowia, Z których ludność przez 
całe lata codziennie korzysta. Ale obecnie nie ma- 
my. jeszcze tych projektowanych rozkosznych o0- 
godów, trzeba więc korzystać z tego, co w Swej 
obroczynnej przezorności przedstawia nam piękna 


Toe . ście ani myśleć potrze- | musieli, że w tem są jakieś czary, i że histo 
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wiada, jest prawdziwą. 
Dawnemi czasy według tej legendy, 
bniki była bardzo bogobojn : 


e ruch jest ciągły, 


PREN ; dzi 
ozgboiami ludnego miasta, 8 bezustanny, wten- 


zienny, pewny, konieczny i wieś Dę- 


tutaj potrzebujemy mostu a, ale na nieszczęście 
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bojność korciła go bardzo i wszelkiemi sposobami 
starał się om do grzechu ją doprowadzić. Odpy- 
j | chali“ ludzie z pogardą wszystkie jego namowy i 
i amortyzacyę, to najłatwiej m ik: osiągnąć będzie |w żadne z nim konszachty wchodzić nie chcieli, 
można, gdyby bowiem tylko. przyjąć na dochód |czem rozgniewany djabeł zemstę Dębnikom po- 

y się w przecięciu 2000 przysiągł. Wówczas ta ‘wies była tak święta, że 
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u tam i aż przewiożło, to już uczyni 4000|jej: mieszkańcy nie potrzębowali żadnego mostu] 


i most za 30,000 złr. postawi i jeszcze Gmina 
świetny: zrobi na nim interes, bo _przypuściwszy 
że trzeba będzie zebrać rocznie złr. na zarz 


Pod- względem: karnym obiedwie te ustawy rozró- 


KÓZ ZWZ EJ 


są wyraźnie Starostwom, jako przekroczenia szeze- 
gółowych uwiadomień, przekazane.. Z tego powodu 
Trybunałom przybyła nowa czynność sądzenia 
spraw bydlęcych, które dawniej jako przekroczenia 
z 8. 400 — 402 u. k., obecnie zniesione, do Są- 
dów powiatowych należały. Ze względu, że usta- 
wa jest' nowa, że nasza ludność wiejska, która 
z nią w najezęstszej kolizyi staje, niewykształeona, 
a nikt się nie zajmie, ażeby ją z surowemi prze- 
pisami tych ustaw należycie obznajomić i od do- 
tkliwych następstw uchronić, przeto nasi sędziowie 
mogą się najlepiej przekonać, jak surowe wyko- 
nywanie tej ustawy, zamiast ochrony dobytku na- 
szych włościan, który ustawa ma na celu, może 
się przyczynić do ich ekonomicznej runy. 

Najczęściej wydarzającym się występkiem są 
przewinienia paszportowe, że albo bydło bez pasz- 
portu na jarmark pognał, albo tenże był przeda- 
wniony tj. dłużej niż po 19 dniach od daty wy- 
stawienia użyty, albo bydlę w nim inaczej opisane, 
lub nazwisko właściciela się nie zgadza itp. Nie 
nie pomogą dobrodnszne tłómaczenia oskarżonych, 
że © ustawie nie wiedzieli, że czytać nie umieją, 
że skoro bydlęcia nie' mogli na jednym jarmarku 
sprzedać, poszli z niem na drugi, nie wiedząc o 10 
dniach przedawnienia, że wójt im paszportu nie 
dał, bo mu blankietów brakło (sic), i wiele tym 
podobnych, wynikających jedynie z ciemroty 1 
niepóradności naszego ludu. 

Ustawa za takie przewinienia naznacza surowe 
kary, rozróżnidjąc, czy czyn popełniony był z na- 
mysłem, czy z opieszałości. W pierwszym wypad- 
ku karze aresztem dó 1-go roku lub grzywną do 
1,000 złr., w drugim grzywną do 100 złr. Jeżeli 
zaś takie przewinienie paszportowe wydarzy się 
w miejscowościach, należących do 30-kilometro- 
wego okręgu pogranicznego, w którym jest zapro- 
wadzony kataster bydłęcy, to w takim razie wcho- 
dzą w zastosowanie surowsze przepisy drugiej u- 
stawy przeciw księgosuszowi (N. 37), w której 
te same kary, tylko ostrzej, mają być wymie- 
rzańe, a nadto w myśl $. 39 bydlę rogate, prze- 
pisanym paszportem nieuprawnione, uznane za 
przepadłe. 

Ten przepis ustawy jest prawdziwie drakoński 
i niebezpieczny w naszych stosunkach wiejskich. 
Pojmujemy ten rygor w pierwszym przypadku 
$. 39, jeżeli bydłęta przemycano przez granice 
państwa lub kraju, a nawet w trzecim, jeżeli by- 
dlę wychodzi z obszaru pogranicznego bez pasz- 
portu, ale jaka jest. konieczność konfiskaty bydląt 
przeprowadzanych . chociaż bez paszportu w gra- 
nicach zakreślonego obszaru i to w czasie spokoj- 
nym, kiedy wybuch księgosuszu w myśl $. 14 nie 
żostał ogłoszony. Wprawdzie trzeba przyznać, że 
dotychczas nasza prokiratorya i Sądy nadzwyczaj 
skrupulatnie tę ustawę stosują, wiele doniesień 
żandarmeryi bywa odkłądanych, a w tych wypad- 
kach, które do rozprawy przychodzą, jeżeli tylko 
nieświadomość ustawy jest widoczną, kary pienię- 
żne nadzwyczaj nisko bywają wymierzane. Naj- 
większą karą jest to, że ludność o taką bagatelę 
dostaje akt oskarżenia przed Trybunał, często 
o kilkanaście .mil oddalony, że musi stawać na 
rozprawę, a nieraz i do śledztwa po kilka razy, 
że nie rozumiejąc swej winy, radzi się pisarza 
lub adwokata, a ci im wnoszą rekursy i nara- 
żają na niepotrzebne koszta. Gdyby takie drobne 

rzewinienia uznano za przekroczenia 


paszportowe 


przydzielono Starostwom do osądzenia, stawiając . 
A równi z innemi, które ustawa szczegółowo 
ro 


licza, ustawa nie byłaby tak dotkliwą a wy- 
, ‘chociaż mniej formalny, choóhy nawet i mniej 
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ani przewozu na Wiśle, bo po wodzie chodzili jak 
po ziemi, ałe zdarzyło się, że chował się tam raz 
niejaki Maciek, który nigdy do kościoła nie cho- 
dził, i tylko cały dzień spał u Matusi za piecem, 
Jednej niedzieli wykrzyczała go matka o to, i do 
kościoła wygnała, poszedł więc Maciek i staną- 
wszy sobie na samym środku z wielkiem swem 
zadziwieniem ujrzał za wielkim ołtarzem siedzą- 
cego djabła z rogami, który się w niego bardzo 
wpatrywał. Wlepił też i Maciek w niego oczy i 
patrzyli tak na siebie czas jakiś — po niedługiej 
chwili djabeł ruszył głową i przy tej sposobności 
tak silnie uderzył rogami o jakiś filar, że zrobił 
się wielki łoskot, a na to Maciek w cały głos się 
roześmiał, i stało się zgorszenie bo było to wła- 
śnie podczas najpiękniejszego kazania, i bardzo 
się temu ludzie dziwili. Gdy po nabożeństwie wy- 
szedłszy z kościoła, zabierano się do przechodze- 
nia Wisły w zwykły sposób, z przerażeniem lu- 
dzie spostrzegli że brną w wodę, a niektórzy na- 
wet tonąć zaczynali. Stał się wielki zgiełk i za- 
mięszanie, a podczas tego ukazał się djabeł, któ- 
ry zestraszonym ludziom ze śmiechem oświadczył, 
że już więcej nie będą chodzić po wodzie jak po 
ziemi, tylko na wieczne czasy tak się przewozić 
będą musieli jak inni śmiertelnicy, gdyż ich świę- 
tość już się skończyła, bo Maciek zgrzeszył już 
przecie. Wielki nastał lament, ale trzeba było co 
prędzej przewóz urządzić, który w całej swej pier- 
wotnej postaci trwa dotąd i jest żywym pomni- 
kiem starożytnego obyczaju. sf 

Tak więc skutki djabelskiej intrygi dotrwały aż 
do' naszych czasów, i ani postęp cywilizacyi, ani 
ułatwienia tak wielkie pod Og awa At 
ani udoskonalenia wodnych budowli, ani też zna- 
czny rozwój miasta, ani tak konieczna potrzeba 
nie są wstanie jej zwałczyć, | djabeł cieszyć się 
musi niewymownie widząc, jaką to siłę jeszcze po- 
siada. ANET . 

W obec takiego położenia rzeczy jakże gorą- 
co powinna Rada miejska pragnąć postawić most 
w: jaknajkrótszym czasie, zrobić na złość djabłu, 
a prawdziwe dobrodziejstwo mieszkańcóm Krako- 
wa, którzy w swych sercach wdzięczność świetnej 
Radzie miejskiej zachowają za ten nowy dowód 
ojeowskiej 0 nich b giez AŻ 
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= stępuje względem Francyi prawością. Dlatego roz- 
S zwi tunetańskiej między Konstantynopolem i 


zachcianki i uśmierzyć rozdrażnienie, jakie wśród 
nich panuje. Kroki wojskowe , jakie przedsiębrano 
w Tripolis, nie mają innego celu, jak uspokoje- 


_ nomocnikiem francuskim, hr. Montholon i osobi- 


(Tripolis przeciw 
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skrupulatny, więcej byłby sprawiedliwy. Sąd w ka- 
żdym wyroku musi stwierdzić prapnajmniej opie- 

no przyjąć lub 
udowodnić, a jednak zasądzenie następuje. W ta- 
kim razie przewinienie staje się czysto formalnem 
z zasady, że nieznajomością ustawy nikt się za- 
słaniać nie może, które lepiej, ażeby władze poli- 


szałość ($. 25), którą nieraz tru 


tyczne sądziły, bez tego kosztownego aparatu są- 
dowego, dotkliwszego od samego wyroku. 


Trzeba także zważyć, że te ustawy, jak wię- 


ksza część naszych ustaw parlamentarnych, są tak 
niejasno stylizowane, że pomimo dwóch rozporzą: 
dzeń ministeryalnych z objaśnieniami do każdego 
paragrafu i kilku instrukcyj namiestnietwa trudne 
się w nich połapać i należycie! zrozumieć. Z tego 
powodu cała judykatura jeszcze jest chwiejna i 
w niejednym wypadku sprzeczna. Tak samo wła- 
dze administracyjne i żandarmerya, która w pier- 
wszym rzędzie powołaną jest do czuwania nad 


wykonaniem tych przepisów, dotąd jeszcze dokła- 
dnie ustawy nie rozumie. Zdarzały się wypadki, 
że żandarm, spotkawszy chłopa na jarmarku z kro- 
„Ma go go- 


wą, pyta się go: „masz paszport ?“ 
spodyni, ale poszła na drugi koniec jarmarku do 
świń,* była odpowiedź parobka, który został za to 
oskarżony o występek opieszałości paszportowej i 
stał przed sądem. Wiele takich wypadków można 
słyszeć przed sądem, które z powodu niedokła- 
dnego zrozumienia ustawy przez żandarmów są 
powodem nieraz rozwlekłego śledztwa sądowego. 
Cóż dopiero mówić o wszystkich utrudnieniach 
w handlu bydłem z powodu tych paszportów i ró- 
żnych meldunków. W okręgu pogranicznym, w któ- 
rym stały kataster dla bydła jest zaprowadzony, 
wydają paszporta rządowe rewiżorzy stale usta- 
nowieni, i mają czuwać nad wykonaniem przepi- 
sów; w innych miejscowościach wójcia, Cóż, kie- 
dy te okręgi rewizyjne u nas są zbyt wielkie, o- 
bejmują bowiem po kilkanaście gmin, i z tego po- 
wodu wydobycie paszportu zbyt jest nieraz ucią- 
(żliwem. Wzgląd finansowy państwa podporządko- 
wał interesa ludności naszej i tak leniwej inie- 
poradnej. Trudno zaprzeczyć, żeby taka ustawa 
w naszych stosunkach nie była potrzebną, a na- 
wet w przyszłości pod względem ekonomicznym zba- 
wienną, ale zbyt jest układaną na modłę pruską 
i mało liczącą się z stosunkami naszego kraju. 
Jeżeli prawdą jest, że dobroć ustawy zależy od 
dobroci jej wykonawców, przeto nie od rzeczy 
będzie przytoczyć z praktyki, choć w części, do- 
tychczasowe jej ujemne strony, a tem samem 
przyczynić się do jej rozjaśnienia w pismach pu- 
o» co sobie za obowiązek uważać powin- 
niśmy. | 
a oi DARO. aE ERSTEN GAZY 
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Sytuacya ogólna jest tu w tej chwili dość spe- 
kojną. Spokój ten musiał nastąpić po wstrząśnie- 
niach i wrażeniach, jakie wywierała sprawa ska- 
zanych za morderstwo Abdul Azisa. Sfery rządo- 
we zbywszy z głowy tę zmudną sprawę, skupia- 
ją myśl, zanim wezmą się do kwestyj bieżących, 
które wymagają wielkiej uwagi. Kwestye te są 
liczne i po większej części naglące, peryod od- 
poczynku nie będzie więc długi. 

Telegram z wyspy Rhodu doniósł, że okręt, 
wiozący skazanych dotarł do tej wyspy dla zao- 
patrzenia się w węgiel i natychmiast puścił się 
dalej w drogę na morze Czerwone. Telegram nie 
wspomina czy Midat basza wysiadł na ląd w Rho- 
dzie, gdzie miał być internowanym. 

Z komisarzów europejskich, przybyłych tu po 
oddaniu pierwszej. sekcyi terytoryów ustąpionych 
Grecyi, niektórzy odpłynęli przedwczoraj o Aten, 
a inni dziś odpływają. Porta nie upiera się. przy 
zwłoce, jakiej żądała, co do oddania reszty teńy- 
toryów i oddanie drugiej sekcyi odbędzie punktu- 
alnie w terminie oznaczonym konweneyą. -To samo 
stanie się z innemi tenyt 
re Grecya zajmować będzie bez najmniejszej 
zwłoki. 

Wszyscy interesowani przyznają, że Porta po- 
stępuje w tej sprawie z całą lojalnością i dobrą 
wolą, która prawie wyprzedza żądania mocarstw. 
Podczas zawierania konwencyi,. Porta ociągała się, 
lecz skoro raz zdecydowała się na ustępstwa, 
ons zobowiązania swe 2 a dobrą wia- 
rą. Zbyt często opinia była dla Porty surową, 
aby jej dziś nidoddać zupełnej sprawiedliwości. 

_W sprawie tunetańskiej z niemniejszą Porta po- 


erzchły się chmury, jakie się zbierały z powodu 


yżem. Zamiast podniecać bunt plemion nad- 
granicznych, Porta stara się owszem okiełznać ich 


-Przedwczoraj Sultan zażądał widzenia się z peł: 


ście dał mu pod tym względem uroczyste zape 
wnienie, polecając, aby o tem zawiadomił gabi- 
net paryski. W Ildez Kiosku zdają sobie zresztą 
dokładną sprawę z zajść, jakieby wybuchły dla 
Tureyi, gdyby z tej strony zaszły zatargi. Upra- 
wniłyby one działania Francyi na granicy tripo- 
litańskiej i popuściłyby cugle innym zachciankom, 
które oczekują tylko sposobności wystąpienia. Do- 
dać należy, że ambasador angielski, który zrazu 
namawiał Portę, aby się miała na baczności w 
w przypisywanym Francyi proje- 
ktom co do tej części terytoryum ottomańskiego, 
zmienił później zdanie i doradza jej teraz roztro- 
ność, umiarkowanie i politykę pojednawczą wzglę- 
wia Rzeczypospolitej francuskiej. Nie mało tym 
sposobem | dk „SIę lord Dufferin do przy- 
wrócenia serdeczności 1 zaufania w stosunkach 
między obu rządami. A nadto mara Austryi po- 
suwającej się ku Salonice na pierwszy strzał na 
„granicy. litańskiej, przestrasza fak: dobrze 
Anglio jak Teta, i 

Lecz na nieszczęście Porta dostarcza Anstryi 
innych powodów do skierowania się ku Nowemu 
Bazarowi. Powodami temi są trudności, jakie stą- 
wia w załatwieniu kwestyi połączenia. kolei żela- 
znych, kwestyi w zasadzie już załatwionaj; którą 
atoli Porta przewleka jeszcze ku wielkiemu nie- 
zadowoleniu gabinetu wiedeńskiego. P. Calice nie 
tai przed ministrami tureckimi, że zła wola Por- 
ty może w danej. chwili wywołać postanowienia 
krańcowe ze strony rządu cesarza Frinciszka Jó- 
zefa. Stosunki z tego powodu: między ambasado- 
rem austro-węgierskim i Portą są już dość na- 
prężone, i naprężenie to wzmaga się. W każdym 


oryami ustąpionemi, któ-| . 


razie powinna Porta bądźcobądź zapobiedz zerwa- 
niu stosunków, które stałoby „się nieuchronnem, 
gdyby się sytuacya ta przedłużyłe. 

Zajmują się tu bardzo w świecie kupieckim mi- 
syą finansową, powierzoną pp. Burke i Valfrey, 
którzy są tu oczekiwani około 20 b. m. Sułtan 
zamianował komisyę, aby się porozumiała z po- 
siadaczami akcyj tureckich i wyszukała najwła- 
ściwsze i najpraktyczniejsze środki uregulowania 
wewnętrznego długu tureckiego. Złożona ona jest 
z Serwera baszy, prezesa Rady stanu, z Mussir 
beja, ministra finansów, z Czamur Oranis effen- 
dego, dyrektora długu publicznego. Prawdę mó- 
wiąc nie-ma jeszcze z żadnej strony postanowio- 
nego planu co do zamierzonego załatwienia. 
Wszystko zależeć bądzie od wymiany zapatrywań 
co do powodów, a lękać się należy, aby przy tej 
wymianie zapatrywań nie potrącono na pierw- 
szym kroku o następujące przeszkody: W. Porta 
w położeniu politycznem , w jakie ją wprowadziły 
ostatnie wypadki i traktat berliński, wobec za- 
chcianek, jakich jest przedmiotem, zmuszoną jest 
utrzymywać znaczną armię na stopie wojennej; 
czyż może więc w takich warunkach część swych 
dochodów obrócić na korzyść swych wierzycieli ? 
W razie takim żadna ugoda finansowa nie jest 
możebną, póki się nie da zawiesić nadzwyczaj- 
nych wydatków, jakie armia kraj kosztuje. W bud- 
żecie jest już niedoboru 8 milionów liwrów, skądże 
więc wziąć potrzebne pieniądze, aby zapewnić 
w jakiejbądź sumie spłatę długu państwowego? 
Dla czegoż więc, zapyta każdy, rząd powołał de- 
legowanych właścicieli jego akeyj? Odpowiedzią 
jest na to, że ministrowie, którzy podali projekt 
uregulowania długu, zbyt wielki ciężar wzięli na 
swoje barki, i że nieliczyli się dostatecznie z ko- 
niecznością, w jakiej się jeszcze długo Turcya 
znajdować będzie, bronienia swego bytu. Nie na- 
deszła jeszcze chwila myślenia o wierzycielach 
państwa. i założyć się można, że misya pp. Bur- 
ke i Valfrey samą siłą rzeczy zrobi fiasco. 


Sprawy monarchii. 


(Przepisy dla oficerów rezerwy). W. osta- 
tnim numerze Rozporządzeń wojskowych ogłoszo- 
ną została druga część przepisów ewidencyjnych 
dla oficerów rezerwy, kapelanów wojskowych, au- 
dytorów, lekarzy, rachmistrzów wojskowych, dalej 
urzędników wojskowych zaliczanych do rezerwy. 
Przepisy te zawierają postanowienia o utrzymy- 
waniu ewidencyi, raportach głównych, ćwiczeniach 
peryodycznych, stosunkach służbowych i osobistych 
wreszcie o normach jurysdykcyi. 

Pomienione przepisy polegają na ustawach woj- 
skowych i są w większej części zestawieniem 
tylko regulaminów wydanych już na drodze roz- 
porządzeń, a wypływających z ustaw wzmianko- 
wanych. Podajemy z nich najgłówniejsze punkta. 

Dla oficerów rezerwy powiatowa komenda uzu- 
pełniająca (Ergdnzungs-Bezirks-Comando), w któ- 
rej obrębie znajduje się stałe miejsce ich zamie- 
szkania, jest ową władzą, od której w pierwszej 
linii są zawiśli, której podlegają bezpośrednio we 
wszystkich wojskowych i służbowych sprawach. 
Tej-to komendzie powinni składać wszelkie po- 
trzebne do utrzymania ewidencyi raporta, za jej 
pośrednictwem wnosić prośby, podania i t. d. we 
wszystkich wojskowych i służbowych sprawach. 

Do głównego raportu | należy zawsze zgłaszać 
się d. 4 listopada każdego roku, a to zasadniczo 
w miejscu, gdzie się znajduje komenda uzupełnia- 


Jąca. Gdyby 4 listopada przypadł na niedzielę, 


w takim razie 
listopada. AW 

Każdy oficer rezerwy obowiązany jest stawić 
się do głównego raportu. Uwolnieni od tego obo- 


główny raport ma się odbyć 5go 


wiązku” są tylko ci, którzy w roku odnośnym zo- 
stawali w służbie czynnej ( Prdsenzdient) lub bra- 


li udział w ćwiczeniach peryodycznych. 

Dla a oficerów rezerwy (gażystów rezerwo- 
wych), którzy z jakichbądź powodów nie mogli 
wziąść udziała w głównym raporcie, odbędzie się 
raport dodatkowy dnia 14 listopada każdego ro- 
ku w miejscu siedziby powiatowej komendy uzu- 
pełniającej. Zarówno jak od głównego raportu 
mogą być oficerowie rezerwy uwolnieni także od 
przepisanych trzech ćwiczeń peryodycznych. 

Przy oznaczeniu. wypadków, -w których może 
nastąpić zwolnienie. od. głównego * raportu tudzież 
ćwiczeń peryodycznych, każą postępować przepisy 
z. wszelkiem możliwem uwzględnieniem słusznych 
przyczyn, niemniej stosunków prywatnych. 

Oficerowie rezerwy, którzy przy: superarbitryum 
uznani zostali, na „niezdolnych 3 dali w. 8ze- 
regach, za zdolnych jednakże do służby lokalnej“ 
i którzy nie mogą rościć sobie pretensyi do- zao- 
patrzenia. z tytułu wojskowego, zęstaną przeniesie- 
ni w stan „pozasłużbowy* i zarazem wyznaczo- 
ny im będzie zakres działania na wypadek u- 
ruchomienia i wojny. Oficerowie rezerwy. uznani 
za „inwalidów*, którzy nie mają prawa upominać 
się o zaopatrzenie wojskowe, mogą być także na 
ma prośbę przeniesieni w stan „pozasłużbo- 
wych*, EO. ABE 

Podróżującym . po krajach zagranicznych lub 
przebywającym za granicą oficerom rezerwy. nie 
wolno nosić munduru. Gdyby chcieli nim się po- 
sługiwać, w takim razie muszą uzyskać na to 
specyalne pozwolenie ze strony wspólnego mini- 
sterstwa wojny. W podaniu należy wymienić po- 
wody, niemniej przy jakiej sposobności zamierza- 
ją ukazać się w mundurze. 

Przepisy ewidencyjne postanawiają dalej, że 
każdy oficer rezerwy musi posiadać koniecznie 
potrzebną książeczkę służbową wraz z przepi- 
sami. 

W części dodatkowej zamieszczono wreszcie 
praktyczne skazówki co do ekwipowania się ofi- 
cera rezerwy na wypadek mobilizacyi. 


O 


Sprawy zagraniczne. 


Rosya. 


(„Gołos* o ukazie 10go grudnia). Gołos na 
parę dni przed zapadłym nań wyrokiem zawiesze- 
nia, wystąpił był znów przeciw ukazowi 10 gru- 
dnia. Dała mu >do tego pochop znana odmowa 
poza Galieyi hr. Alfredowi' Potockiemu 
pozwolenia na nabywanie majątków w guberniach 
Zachodnich. Sprawa ta zdaniem Gołosa, zniewala 
każdego myślącego człowieka do obejrzenia się 
na środki tak zwane „obrusienijać zachodniego 
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kraju, powzięte przez rząd rosyjski, zaraz po o- 
statniem powstaniu polskiem. 

„Pomiędzy temi środkami — powiada rzeczony 
dziennik — najcelniejsze zajmuje miejsce znany 
ukaz 10go grudnia 1865 roku, bezwarunkowo 
wzbraniający nabywania majątków nieruchomych 
w zachodnich guberniach osobom pochodzenia pol- 
skiego. O ukazie tym pisano już bardzo dużo. 
Celem jego jest, jak wiadomo, osłabienie żywiołu 
posiadaczy ziemskich: pochodzenia polskiego w kra- 
ju i zarazem ułatwienie Rosyanom nabywania w nim 
majątków nieruchomych. ,Tkwi więc w tem wszy- 
stkiem eel wyłącznie polityczny. 

„Kiedy państwo jest zmuszonem przedsiębrać 
jakiekolwiek środki w celach czysto politycznych, 
natenczas nie wchodzi się w rozstrząsanie, czy 
odpowiadają te środki, uznane za konieczność po- 
lityczną, wymogom słuszności, zasadom prawa i 
moralności. W danym wypadku uznanem było za 
konieczne, czy też przyznanem za pożyteczne dla 
polityki Rosyi, pozbawić Polaków prawa nabywa- 
nia majątków w kraju Zachodnim. Ten jeden 
wzgląd mógł niejako usprawiedliwiać pojawienie 
się ukazu 10 grudnia 1865 r., i zastósowywanie 
go w czasie bezpośrednio następującym po po- 
wstaniu. Ale teraz, kiedy już minęło piętnaście 
lat z górą od wydania rzeczonego ukazu, byłoby, 
jak sądzimy, rzeczą rozsądną, dla sprawiedliwej 
oceny, ukazu, rozstrząsnąć, w jakiej też mierze 
został osiągnięty cel, który się zamierzał przy je- 
go wydaniu. 


„A więc — gdzież są — pytamy — rosyjscy 
właściciele ziemsey w kraju zachodnim ? Czy Są 
oni i wielu ich. jest? Czy. wielu z Rosyan sko- 
rzystało z ulg i przywilejów, które dla nich stwo- 
rzył Ukaz'10go gridńia i inne tego samego co 
on charakteru rozporządzenia rządowe późniejsze! 
Majątki Polaków, po' rozgromie, który nastąpił 
wskutek powstania, po konfiskatach i kontrybu- 
cyach, po ograniczeniu liczby nabywców na nie, 
upadły bardzo w cenie — to prawda, ale preten- 
denci rosyjscy do nich nie zjawiali się wcale. Jest 
to fakt, który objaśnić trudno, niemniej wszakże 
nie przestaje być faktem. Nabywali -polskie ma- 
jatki Niemcy, zwłaszcza w gubernii Kowieńskiej, 
(zwanej. przez nich „Kowenłand*), dlatego, aby 
przerzucić niemiecki most z Kurlandyi do Prus. 
Nabywali polskie majątki pod różnemi pozorami 
żydzi, dla tego, że nabyć je można było tanio, a 
nabywszy rujnować i wysysać. Tylko Rosyanie 
polskich majątków nie nabywali wcale. Jakiegoż 
tedy celu dopiął Ukaz? Óto wydarł całemu na- 
rodowi prawa majątkowe i polityczne, sprowadził 
rozprzężenie i rozstrój w rodzinnych i majątkowych 
stosunkach tylu tysięcy ludzi — i wszystko to dla 
tego, aby z jednej strony kraj zgermanizować, a 
z drugiej — oddać go na łup eksploatacyi ży- 
dowskiej. DB 

„Ukaz 10go grudnia bezwarunkowo wzbro- 
nił Polakom nabywania majątków nieruchomych 
w guberniach zachodnich. Ale wyraz „bezwarun- 
kowo* nie ma w praktycznem życiu naszem ta- 
kiego znaczenia, jakie ma w abstrakcyi. Drogą 
wyjednywanych przez rozmaite wpływy carskich 
rozkazów, przypuszczono wyjątki dla rozmaitych 
osób, jak dla hrabiów Tyszkiewiczów, książąt O- 
gińskich, Czartoryskich, jednego z Lubomirskich 
i t. d. Tym sposobem pojawili się w kraju z po- 
między samychże Polaków  nabywcy-monopaliści, 
którzy, korzystając zé swych praw wyjątkowych, 
kupowali majątki po większej części za bezcen. 

Nie wiemy. wprawdzie jak wielką móże być 
liczba majątków, które przeszły tą drogą w ręce 
monopolistów, ale wiemy, że wraz z pozwoleniem 
jednemu, drugiemu i, trzeciemu Polakowi nabywa- 
nia majątków w. guberniach Zachodnich, traci się 
już faktycznie glówny cel, dla którego był wyda- 
ny Ukaz 10 grudnia, a tem samem, niknie jedyna 
zasada, którąby można jeszcze tłumaczyć jako 
tako jego istnienie. 

„Pozostawiać dzis Ukaz 10 grudnia w jego 
pierwotnej sile, jest-to karać ludzi zupełnie nie- 
winnych za przewiny cudze. Czy wiele, pytamy, 
pozostało dziś w kraju Zachodnim starych po- 
wstańców z r. 1863? Czy nie wytępiły ich wszy- 
stkich prawie surowe środki jenerałów Murawiewa 
i Kaufmanna? A jeżeli wytępiły, to dla czegóż 
jeszcze karać nowych ludzi za grzechy starych? 
Wszakże po r. 1863 urosło już w kraju pokolenie 
nowe. 7 

„Te Wszystkie motywa, wraz z oczywistą nie- 
możnością osiągnięcia celów, zakreślonych. ukazem 
10go grudnia, zmuszają nas do oświadczenia raz 
jeszcze, że zupelne. zniesienie rzeczonego Ukazu 
byłoby ze wszech miar pożądanem.* 


EiS EEEE 


ka miejscowa i zagraniczna. 
Kraków 13 sierpnia. 


We wtorek otwartą będzie w Muzeum Tek 
chniezno-przemysłowem wystawa aparatów kościel- 
nych znanej firmy wiedeńskiej Giani. 

— Jeszcze o wapienin. Z powodu wzmianki w Cza- 
sie N. 176 o kamieniu wapiennym, używanym do sta- 
rych budowli w Krakowie, otrzymujemy następujące 
objaśnienie od pewnego znawcy: Nie podlega wą} 
tpliwości, że kamień wapienny jest trwalszym do 
wyrobów architektonicznych od piaskowca; zastę- 
pują zaś zwykle pierwszy drugim, gdyż materyał i 
obrobienie są tańsze. Bywa jednak i piaskowies 
trwały, jeśli pochodzi z łomów wyborowych. Cokół 
domu Akademii Umiejętności zakładany był przed 
25 laty, kiedy przedsiębiorcy włoscy zajęli wszy- 
stkie znane i wypróbowane w okolicy naszej łomy 
do budowy kolei Karola Ludwika; nie przewidziano 
więc, że piaskowiec użyty przy domu Akademii bę- 
dzie niszczał, zdawał on się bowiem pięknym i czy- 
stym. Dziś tóż nikt już tego piaskowca nie używa, 
lecz bierze znany kamień z tych skał, z których go 
wydobywali Włosi przy budowie kolei. Podobnież 
rzecz się ma z wapieniem. Używany niegdyś do or- 
namentów w naszych kościołach, był czystym i wol- 
nym od piasku; należy przeto zbadać, czy jest ta- 
kim wapień używany obecnie do gzemsowania. wieży 
maryackiej. Z piaskowców wapiennych znanym jest 
dotąd tylko i wybróbowanym kamień pińczowski. 

— Szczawnica 10go sierpnia. Sławna podróżni- 
czka Ida Pfeifer opowiadając o pobycie swym na 
wyspie Madagaskarze wspomina, że będąc zaszczy- 
coną przez dwór panujący wezwaniem do na 
fortepianie, spodobała się tak dalece, iż królowa 
Jejmość przysłała jej w darze mnóstwo jaj i dro- 
biu. O jakże tak pożywne dowody zadowolenia 
przydałyby się koncertantom, którzy nawiedzili te- 
go roku Szczawnicę. Że zaś wśród granitowego o- 
pancerzowania się publiczności przeciw dźwiękom 
Apolina udało się koncertowi amatarskiemu napeł- 
nić w zeszły poniedziałek salę po brzegi słucha- 
czami, należy to do tajemnic jednej z dziewięciu 


muz, o której powiedzieć można to, co powiedziała 
pani Genlis o kobietach, że niema żadnej, któraby 
nie miała swojego osobnego secret de toilette. Nie 
potrzebowała jednak żałować public» ność swej ule- 
głości, bo był-to prawdziwy turniej gry salonowej 
pełnej dystynkeyi i harmonii, a na wspomnienie 
pełnego powabu i życia śpiewu panny J. ręce dziś 
jeszcze same do oklasku się składają. Słowem kon- 
cert rzeczony był wdzięcznym przyczynkiem do sze- 
regu prawdziwych przyjemności, któremi Szczawni- 
ca raczy sowicie w tym roku swych gości. Prócz 
tego przyczynił się nie-mało do zwiększenia szczu- 
płego funduszu przeznaczonego na budowę drogi 
wzdłuż Dunajca wśród Pienin, wśród tych uroczych 
Pienin, które czarują zawsze tysiącem fantastycz- 
nych obrazów jakiegoś raju na ziemi, gdzie poe- 
zya szeleści ze szmerem liści, przegląda się w źwier- 
ciedle Dunajca lub wzbija w lazury, aby końce 
skrzydeł w gwiazd oceanie umaczać. Zaiste opis 
tych cudów pióro Wirgilego lub jakiego Bernarda 
Saint-Pierre, powinno było roznieść po wszystkie 
kraje i po wsze czasy .. 

Wracając z wycieczki tej do Zakładu kąpielo- 
wego mamy ochotę na Miodziusiu uronić łzę żalu 
nad pięknym parkiem jęczącym w ciężkiej niewoli 
u synów Iraela; szczęściem że dobra restauracya 
Biernackich i wcale nie zła muzyka nastrajają nas 
weselej do zwiedzenia wyższego zakładu, nad któ- 
rym,jak wiadomo, Akademia krakowska roztoczyła 
opiekuńcze swe skrzydła. Znać też tutaj poczciwą 
dążność, która wiele braków zastąpić usiłuje. Sta- 
wiany obecnie Cursal będzie bezwątpienia bu- 
dynkiem kosztownym i prawdziwą ozdobą Szcza- 
wnicy, wszystkie zaś obietnice zmierzające do pol 
dniesienia i upiększenia Zakładu zasługują na wia- 
rę w urzeczywistnienie, skoro wychodzą z ust tak 
poważnych jak: Akademii krakowskiej. Sezon ką- 
pielowy doszedł w tej chwili do zenitu. Wszystkie 
hotele, domy zakładowe i prywatne literalnie na- 
bite i ze wzruszeniem myśli się o tych, co jutro 
chyba à la belle cłoi!e namioty swoje rozbiją. 

Kraków dostarczył do kontyngensu gości imiona 
takie jak: Majer, Szujski, Kieszkowski, Szlachtow- 
ski, Kstreicher i w. i. Do wieńca zaś piękności,wśród 
którego najliczniej przebijają twarzyczki Warsza- 
wianek, dorzucił najwdzięczniejszy swój kwiatek 
w osobie panny K. 

Wykład Ochorowicza o „magnetyzmie« ogólne 
tutaj obudził zajęcie i będzie ropartym doświadcze- 
niami à la Donato. Natomiast bal wyprawiony 
w Niedzielę dla kilkudziesięcia par górali w sali, 
Alexego oprócz zbyt dekoltowanego humoru nie 
przyniósł podobno nir więcej w zysku. We czwartek 
na iiczczenie Marszałka Zyblikiewicza uczta skład- 
kowa i wielki bał, na który wszystko co piękne i 
znaczące dało sobie rendez-vous. Słowem życia i ru- 
chu tutaj nie-mało. Tylko panienki uskarżają się 
po cichu na brak młodzieży. Rzeczywiście, jakkól- 
wiek w braku słońca księżyc jest królem, trudno 
nie przyznać, że Świat kawalerski przyświeca rażą- 
co w tym roku Szczawnicy — łysinami. 

— Prezes! Smolka powrócił z Wiednia do Lwo- 
wa llgo b. m. i ; kM 

— Brześć Litewski nawiedzonym został stra- 
sznym pożarem. i 

— Echo donosi, że po ukończeniu ostatnich ob 
bliczeń ludności miasta Warszawy, prawdopodobnie 
okaże się, iż liczy czterykroć sto tysięcy mieszkań- 
ców. 

“— Z Wiednia donoszą, że w wyścigach wioślar- 
skich pomiędzy Wiedeńczykami i Amerykanami, Wie- 
deńczycy zwyciężyli. 

— Rozsiewanie pieniędzy. We środę niezwykłe 
zrobił wrażenie wypadek na „Hundsthurmstrasse* 
w Wiedniu: Przybyły z Czech do Wiednia kramarz 
Maciej Jehliczka , przejeżdżając ulicą fiakrem, po- 
czął nagle, ku wielkiemu zdziwieniu przechodzących, 
pełnemi rękami wyrzucać z okien karety pieniądze 
i papiery wartościowe. Zatrzymano go i zajęto się 
zbieraniem wyrzuconych papierów, których suma wy- 
nosiła 3368 złr. Jako widocznie obłąkany, odsta- 
wiony został Jehliczka do powszechnego szpitala. 

— Wzrost ludności w ostatniem dziesięcioleciu. 
jak to wynika z porównania rezultatów ostatniego 
spisi mieszkańców w różnych krajach europejskich, 
największy był w Niemczech, gdzie mimo znaczne- 
go wychodźtwa do Ameryki, wynosił 1.09 od sta 
rocznie. W Austryi średni roczny przyrost ludności 
wynosił 1,0%, na Węgrzech tylko 0.11; w Danii 
wynosił 0.15%, w Szwajcaryi 0.65, w Norwegii 
0,60, we Francyi 0,29. 

. — Kradzież. Pod nieobecność hr. Szechen ego, 
posła austryackiego w Berlinie, który bawił w ką- 
pielach morskich Norderney, złodzieja zakradli się 
do jego mieszkania i zabrali wiele. kosztowności, a 
szęzególniej guziki, z drogich kamieni przy stroju 
węgierskim, zapinkę kołpaka, pasy sadzone drogie- 
mi kąmieniąmi. Nietylko materyalna szkoda jest znaj- 
czna, ale poseł ubolewa nad tą stratą z powodu 
że wielka część kosztowności była pamiątką fami- 
lijną od niepamiętnych czasów w domu jego z ojca 
na syna przechodzących. Dopiero za przyjazdem po- 
sła z kąpiel, można było sporządzić wykaz rzeczy 
skradzionych. Policya berlińska naznaczyła nagrodę 
1000 marek za wyśledzenie sprawców. . 

— Mrozy. Za Szkocyi donoszą: Na kilku sta- 
wach w sąsiedztwie miejscowości Dunder, w tych 
dniach, o wczesnych godzinach porannych, utwo- 
rzył się lód na powierzchni, a w miejscowości Fi- 
feshire bielizna suszona na wolnem powietrzu, przez 
noc zakrzepła od mrozu. Cały tydzień ostatni w Bzko- 
cyi przypominał porę listopadową raczej niż lipco- 
wą i ciężką klęskę zrządził w polu. 

— Szach perski Nassr-Eddin, według depeszy 
z Konstantynopola, : amierza. odbyć w tym jeszcze 
roku trzecią podróż po Europie i zatrzyma się w Pe- 
tersburgu, Wiedniu, Rzymie, Paryża, Londynie i 
w Berlinie. e: 

— Odysea arcy-milionera. Sławny filantrop Jo 
suah Mason umarł w Birmingham, mając lat 86. 
Był to prawdziwy selfmade-man jak mówią Angli- 
cy. W dwunastym roku życia, sierota, bez utrzy- 
mania i bez żadnej nauki, Josuah Mason zaledwie 
zarabiał na życie, przedając na ulicy przechodzą- 
cym ciastka, owoce albo jarzyny. Był następnie ko- 
lejno szewcem, piekarzem, ` cieślą, kowalem, mala- 
rzem pokojowym, tkaczem i nareszcie przyszedł do 
Birmingham, gdzie mieszkał jeden z jego stryjów 
i tu nauczył się robić cacka dzieciom, a potem pió- 
ra metalowe, czyli stalówki. On to z Gilotem i 
Mitchelem wprowadził mechaniczny sposób robienia 
piór metalowych, którę dziś tak są upowszechnione, 
że już wyrugowały zupełnie z użycia gęsie pióra. 
W roku 1874 w jego warsztatach pracowało prze- 
szło tysiąc robotników, jemu miasto Birmingham 
zawdzięcza tę nową gałąź przemysłu, która w krót- 
kim bardzo czasie niesłychanie się rozwinęła. Wszedł 
on także w spółkę z Janem Ryszardem Elkington 
w urządzeniu na wielką stópę robót galwano-plasty- 
cznych. Owdowiawszy przed dziesięciu laty i nie ma- 
jąc dzieci, Josuah Mason znaczną część swego majątku 


zapisał na użyte czne inssytucye. Birmingham zawdzię- 
cza mu założenie domu sierót, w którym 500 dzie- 
ci ma bezpłatne mieszkanie, pożywienie, ubranie i 
naukę. On także założył instytut naukowy otworzo- 
ny w zeszłym roku, a którego budowa i uposaże- 
nie kosztowały dziesięć milionów fecanków. Królowa 
Wiktorya nadała mu tytuł baroneta w r. 1868 w na 
grodę jego zasług i hojnych darów na cele dobro- 
czynne. b. 
— Międzynarodowa wystawa w Buenos Ayres, Uro- 
czystość 300-letniego istnienia miasta Buenos ay 
miała być jak wiadomo vbehodzoną tam wr. 1880 8 
stawą przemysłową. Wybuehła tymczasem woj 1a 
mowa z powodu wyboru prezydenta, spowodc 
odroczenie terminu. Austryackie ministerynm | 
dlu zawiadomiło dolno-austryacką Izbę handlowi 
przemysłową, że według urzędowego doniesienia 
otwarcie południowo-amerykańskiej wystawy w Bu- 
enos-Ayres, która połączoną będzię z miądzynaro- 
dową wystawą machin, nastąpi 15go lutego 1882 r. 
Bliższych szczegółów o wystawie dostarczy konsu- 
lat Rzeczypospol.taj argentyńskiej w Tryeście. 


Repertoar (Teatr Letni). 


W niedzielę 14go sierpnia: Gwiazda Sybiru, 
dramat hr Starzeńskiego. 

W poniedziałek 15go: Trójka Hultajska. 

We czwartek 18go: Trzy Kapelusze. 

W sobotę 20-0:.Po raz pierwszy za teraźniej- 
szej Dyrekcyi Cudzoziemsczyzna, komedya Aleks. 
Fredry. 


— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjacioł Sztuk 
Pięknych w Sukiennicach otwarta codziennie od godz. 
liej do 4ej prócz poniedziałku.  — Wstęp w niedziele 15, 
w dnie powszednie 30 centów. 

— Muzeum Techniczno-przemysłowe w gmachu Franci- 
szkańskim otwarte codziennie od 10ej do Gej. — Wstęp 
20 cent. od osoby. W niedziele od 12ej do 2ej bezpłatnie. 


— Gabinet archeologiczny uniwersytetu Ja- 
giellońskiego (Collegium majus) zwiedzać można co- 
dziennie od 12ej do lej prócz niedziel, świąt i feryj uni- 
wersyteckich. 

D. 12go sierpnia pochmurno, wietrzno, cza- 
sami deszcz; termometr od 11*0 doszedł do 20'0 C. 
Barometr opada. Dnia 13go o g. Tej rano stan je- ` 
go był 735:9 millim , term 14:20, — Wiatr połud.- 
wschodni. 

W niedzielę d. 14go sierpnia: Ś. Euzebiusza; 
w poniedziałek 15go: Wniebowzięcia N, P. Maryi; 
we wtorek 16go: Ś. Rocha w. 


H tadomości artystyczne, literackie 
i naukowe. 


Siemiradzki bawi obecnie w Libanie, gdzie 
się znajduje także liczne grono Polaków, które za- 
mierzało ucz ić go składkowym obiadem, jak do- 
nosi Gaz. Lwowska: Znakomity artysta prosił usil- 
nie o zaniechanie tego zamiaru. podając zarazem 
myśl, ażeby pieniądze na ten cel przeznaczone, 0- 
brócone zostały na zasilenie funduszów nawozawią- 
zującego się w Warszawie Mazeum sztuki w zasto- 
waniu do przemysłu. Dla urzeczywistnienia tej my- 
śli. liczne, przeszło sto osób liczące towarzystwo 
polskie zebrało się w miejscowej sali ratustowej a 
tam Siemiradzki w wymowny”h słowach skreślił zna- 
czenie sztuki i w ogóle objawów poczucia estety- 
cznego w różnych okresach rozwoju społacz ństwa, 


W zdrojowiskach podkarpackich, mia | 
nowicie w Krynicy i Żegiestowie słynni podróżnicy ~ 
po Ameryce pp. Żaba i Horajn miewają prelekcye 
o swoich zamorskich wędrówkach. 


Czytamy w Wieku warszawskim: Dowiadujemy 
się, że dzięki gorliwym zabiegom dzisiejszego pre- 
zesa teatrów warszawskich, powiodło mu się w Pè- - 
tersburgn wyjednać 30,000 rs. tytułem  wynagro- 
dzenia: kadie teatralnej ubytku w dochodach; jaji- 
ponieść musiała w skutek dłuższej żałoby. W ten 
sposób szczęśliwie usuniętą została z widnokręgu 
owa mara bankructwa teatrów warszawskich któ- 
ra niektórym tak groźną się wydawała, y 


Przegląd. pobieżny 
tegorocznych urodzajów w krajach polskich 
i niektórych przyległych ziemiach. 


(Ciąg dalszy). 


Litwa pod względem urodzaju nie ustępuje 
innym okolicom. Pomimo, że zasiewy jare z po- 
wodu deszczów opóźniły Się znacznie; pomimo 
kilkakrotnych gradów , które stronami niemałe 
poczyniły szkody, jak w okolicy Brześcia litew- 
skiego, gdzie d. 22 maja w Radwaniczach Kościel- 
nych grad wybił na raz 530 owiec na pastwisku, 
tudzież w okolicach Zalesia i kilku innych miej- 
scach ; pomimo szalonej w zeszłym miesiącu burzy, 
jakiej tam najstarsi nie pamiętają ludzie, a która 
w przededniu żniw straszne zostawiła ślady, prze- 
chodząc od zachodu ku wschodowi na Białystok ; 
pomimo tego wszystkiego urodzaj tam tak w ja- 
rych jak równie w ozimych zbożach obfity, a dzięki 
temu wogóle obfitemu urodzajowi staniał chleb i 
ziemniaki: chleba funt kosztuje pięć groszy, zie- 
mniaków garniec 15 groszy; nie brakło też i 
robotnika do zbiorów, a co także godzi się zapi- 
sać, żydzi na Litwie najmują się do robót polnych 
i według świadectwa gospodarzy, bardzo gorliwie 
pracują. 

Może więc jak przed laty, tak i dziś je- 
szcze z Litwy nie jedna beczka zboża za dalekie 
pójdzie morza, jak mówi Pieśń o ziemi naszej, „li- 
tewskiemi sycąc płody zamorskiego ludu głody.* 


Wołyń zawsze bogaty, i w tym roku nie u- 
bogi, lubo chłody wiosenne i późniejsze susze 
utrudniały wegetacyę, przecież na nieurodzaj nikt 
się tu nie skarży, a rok ten możnaby nazwać pod 
względem zbiorów bardzo pomyślnym, gdyby nie 
straszne wogóle za kordonem klęski pożarów, 
gdyby nie straszne burze, ktore także na zbiór 
obfitym kwiatem obiecujących się owoców szkodli- 
wie wpłynęły i na pszczolnictwo, które tu stanowi 
olbrzymią i bogatą gałąż gospodarstwa ; Wołyń bo- 
wiem posiada około 150,000 ułów, które dają ro- 
cznie półtora miliona funtów miodu i dwakroć sto 
tysięcy funtów wosku! Gdyby więc nie różne ele- 
mentarne i nie elementarne klęski, możnaby śmiało 
powtórzyć z Polem: „Pełny oddech ma tam życie, 
i wszystkiego w bród obficie.“ 


„Niema kraju nad Podole! jak zasięgnie tylko 
oko, i daleko i szeroko, świat kłosami tylko pły- 
nie i w obszarach oko ginie...“ Obfity maho 
tegoroczny stwierdza wymownie te słowa „Pieśni 
o ziemi naszej“, bo lubo i na zakordonowem Po- 


, dowań gospodarskich), 


_ s. straty), Jażwie, 
__ Ściańskich 


» 


dolu zasiewy opóźniły się znacznie w tym roku 
z powodu wiosennej wilgoci i zimna, przecież tak 
oziminy jak i jare zboża mniej tu ucierpiały i bo- 
gatszy w słomę i piękne ziarno przyniosły plon, 
niż z tej strony kordonu; okopowizny także piękne 
a zbiory siana chociaż może nie tak jak innych 
lat obfite, wypadły jednak szczęśliwie. Wogóle też 
wszystkie doniesienia z różnych stron tej części 
Podola jednozgodnie mówią o bardzo dobrych 


* urodzajach i pomyślnych zbiorach. Klęski elemen- 


tarne mniej tu nawet srożyły się, mianowicie 
pożary, które w innych zakordonowych ziemiach 
Polski straszne sprawiły spustoszenia. 


Kończąc ten pobieżny przegląd tegorocznych uro- 
dzajów, który wogóle przedstawia dość pomyślny 
stan gospodarstwa naszego, niepodobna pominąć 
tego smutnego obrazu zniszczenia, jakie sprawiły 
niezwykle liczne i straszne w tym roku klęski po- 
żarów — klęski, których bodaj najobfitsze urodzaje 
i najszczęśliwsze jednego roku zbiory nie są w mo- 
żności powetować. Niepodobna tu dokładnie wyli 
czyć wszystkich pogorzeli tegorocznych, ani obli- 
czyć wszystkich strat; podać to mogą tylko szcze- 
gółowe wykazy statystyczne, których jeszcze nie 
mamy; tu wogóle tylko powiedzieć można, że po- 
cząwszy od maja b. r. prawie codziennie nadcho- 
dziły wiadomości o nowych klęskach; od tego też 
czasu do dziśdnia stało się pastwą płomieni kilka- 
dziesiąt miast, miasteczek, osad i wiosek I tak: 


W Krakowskiem uległy pożarom Balice, Bo- 
lesław (papiernia), Chwałowice, Korczyn (las), 
Kostomłoty (las), Leśnica (las), Obiechów, Ogro- 

zieniec (las), Proszowice, Radziemice (straty rs. 
12,000), Rudno, Sławatycze, Sosnowiec (fabryka mie- 
lenia kości), Szezytniki, Tarnoskała (las), Tąpko- 
wice (straty 12,000 rs.), Tokarnia, Trętnowice 
(10,000 rs. straty), Żarki (100,000 rs. straty). 

W Sandomierskiem: Ćmielów (11,000 
Klwów, Łazów (40 osad wło- 


z zabudowaniami, straty 15,000 rs.), 


 Małocenty (las), Opoczno (20 domów i 65 zabu- 
Skrzypaczewiee. 
(Dokończenie nastąpi). 


EZ: EO ZOZ A 
REGTE z 


Gospodarstwo handel i przemysł. 


„Proszeni jesteśmy o umieszczenie następującego 
isma : 
L. 4923. 
_ W Nr 179 Czasu z dnia 7 b. m. zamieszczoną 
jest Odezwa pp. Adama Marassć, Eugeniusza Zie- 
lińskiego i Zygmunta Pruszyńskiego, wzywająca 
elegatów galie. Towarzystwa kredytowego na ze- 
ranie w Tarnowie dnia 16 b. m. którego celem 
mają być obrady nad wnioskiem, względem zmia- 
ny $ 19 statutu Towarzystwa w tym kierunku, 


ab, h pożyczek 5% na 4% uchy- 

y przy konwersyach poźy tegoż $ 19, że przy 
nad płan umorzenia, 
e półrocze, za- 


onem zostało postanowienie 
spłacie długu gotówką po. 


nu wypłaty bieżące ($$ 19 25 statutu). 

Wykazano zarazem, 
płacąc posiadaczom 
rocznie z dołu ($ 


wrotu kapitału, statutem o- zkąd po konferencyi 


wiem funduszów na zaspokojenie tego nieuchron- 
nego wydatku Towarzystwo nie posiada. 

Komisya rewizyjna zbadawszy rzeczone sprawo- 
zdanie Dyrekcji, przyszła do przekonania, iż wnio- 
sku p. Pogonowskiego Walnemu Zgromadzeniu 
Delegatów do przyęcia zalecać nie może. | * 

Z tem zapatrywaniem komisyi, zgodził się w cią- 
gu rozpraw sam wnioskodawca, i od wniosku od- 
stąpił, co komisya Zgromadzeniu delegatów dnia 
20 lutego 1878 przedstawiła, a zgromadzenie je- 
dnomyślną uchwałą do wiadomości przyjęło. 

Streszczając niniejsze pismo, kończymy następu- 
jącą uwagą. Cży spłata kapitału uskutecznia się 
zwykłemi ratami, czy częściowo nad plan umo- 
rzenia, czy też złożeniem całej wierzytelności, za- 
wsze trzeba, jak to powyżej wykazano, zapewnić 
fundusz na pokrycie procentu półrocznego od listów 
zastawnych, które z powodu takiej spłaty, z obiegu 
muszą być cofnięte, dla tego też przy ponownem 
poruszeniu tego pytania, Dyrekcya Towarzystwa 
kredyt. ziemskiego poczuwa Się do obowiązku 
zwrócić uwagę tak wnioskodawców, jak też inte- 
resowanych, na rzeczone sprawozdanie swoje XV 
walnemu Zgromdzeniu przedłożone, w którem wy- 
każana jest niemożliwość przeprowadzenia zmiany 
Statutu w tym kierunku, by przy spłatach gotów- 
ką, dłużnicy uwolnieni zostali od opłacania pro- 
wizyi za dalsze półrocze. 

Z Dyrekcyi Gal. Towarzystwa kred. ziemsk. 
we Lwowie dnia 12 sierpnia 1881. 

Krasicki. 
Stokowski K, Jadotwski. 
sekretarż. 


Dziennik Polski umieszcza, jak mówi nadesła- 
ny mu z Krakowa szczegółowy program podróż 
prof. Heckiego, ułożony w naszem mieście wspól- 
nie z delegatami Towarzystwa gosp. galicyjskiego 
pp. Augustynowiczem i prof. Tynieckim. Program 
ten obejmuje podróż profesora dopiero począwszy 
od Łańcuta i podajemy go wedle Dziennika Pol- 
skiego. Musimy przy tem wyrazić nasze zdziwie: 
nie i ubolewanie, że dotąd nie zakomunikowano 
ani nam, ani żadnemu dziennikowi krajowemu, 
programu podróży aż do Łańcuta, co zdaniem na- 


|szem było obowiązkiem Towarzystwa rolniczego 


krakowskiego. Upominamy się o to śmiało, nie 
idzie bowiem tu o przysłużenie się dziennikowi, 


lecz o sprawę obchodzącą ogół. ; 
Dnia 22 b. m. przybędzie prof. Hecke po zwi- 


do Lwowa d. 18 września, w dzień otwar- 


do Wiednia zwiedzi jeszcze „ją sd 


|wił, o ile nam wiadomo, zaprosić w każdy 


rolniczego krakow- | = 


CZAS z Niedzieli 14 Sierpnia 1881. 


znajomić się wszechstronnie z naszemii stosunkami 
ekonomiczno -rolniczemi. 

Komitet Towarzystwa gospodarskiego postano- 
dziale delegatów, którzyby z ramienia 
towarzyszyli prof. Heckemu w jego podróży 


i każ- | mi leżyć na sercu popieranie celów stowarzyszenia.“ | nia swego. Odpychał on zarzuty, 


przestrzeni swoich oddziałów, dla dania mu 
dej chwili objaśnień i stosownych wskazówek. 


Telegramy zbożowe Gazety Lwowskie 
z dnia 11 sierp — Wiedeń: pszenica 1250 do 
12:75 złr.; żyto od 920 do 950 złr.; jęczmień 
0:— do U'— zir; kukurudza od złr. 0— do 0” 
złr., owies od złr 0— do 0— złr.; — okowita 
pr. 10,000 liter procent od 37:25 do 37:50 złr. — 
Buda-Peszt: pszenica 75 kilogr. (na jesień) od 


11:93 do 1195 złr. rzepak (sier.-wrze.) od 13:50 
do —— zł. — Berlin: pszenica żółta 219—; 
żyto —— złr.; spirytus loco 57— ; olej rzepako- 


wy 57:— złr. — Szczecin: pszenica —— —— 
złr ; rzepik (jesien.) —— złr. — Paryż: mąki 
159 kilogram. 70:30 złr.; olej rzepakowy 8%— 
złr.; spirytus —— złr. — Wrocław: pszenica 
—— złr.; żyto — — złr.; owies —— Złr.; spi- 
rytus — - złr.; kukurudza —*— złr. — Kolonia 
pszenica — — złr. 


Koszta transportu za 100 kilo zboża wynoszą: 
z Krakowa do Wiednia 1 złr. 3 cnt, z Krakowa 
do Wrocławia 1 markę 48 fenigów, ze Lwowa do 
Krakowa 96 centów. 


Kraków dnia 13 sierpnia. — Przyjechali. 


HOTEL SASKI. Hr. A. Wąsowicz Z Kongresów- 
ki, M. Przyłuski z Sokołówki, K. Honn z Hambur- 
ga, K. Wojciechowska z Litwy; Feliks Zembrzuski 
z Kongresówki, M. Wierzbowska z Miechowa, Fr. 
Kijowski z Warszawy. 


Artykuły w dziale „Nadesłane” nie pocho- 
dzą od Redakcyt. 


P E aL 
(NADESŁANE) 


| leczy listownie specyalny lekarz 
Padaczkę Dr KiUisch w Dreznie. Z powodu 
licznych skutków otrzymał złoty medal Towarzy- 
stwa naukowego w Paryżu. (2101-1-20) 


dało audyencyi; teraz Voralskerger Volksblatt po- 
daje następujące przemówienie Najjaśniejszego Pana 
do deputacyi katolickiego ludowego stowarzyszenia: 


m od- „Dziękuję za wyrazy wierności i poświęcenia i je-|zebraniu (bo wpuszczano ty! 
komitetu | stem przekonany, że stowarzyszenie ludowe działa | powstrzymać zbieg radykali 
na|w zachowawczym i patryotycznym duchu a będzie |leville zdawał Gambetta sprawę z postępowa- 


Na powitanie kasyna w Wolfart cesarz miał od- 
powiedzieć :* „Dziękuję wam za wasze poświęcenie 


j|! uznaję wyraz waszej wierności. Wiem już, że|skowej, kościelnej i podatkowej; 


mogę się na was oprzeć,“ 


W Petersburgu wychodzić ma Nowa Gazeta pod 
kierunkiem redaktora zawieszonego Gołosu Me- 
destowa. 

Kurycr Warszawski zamieszcza następujące te- 
legramy: 

Petersburg 11 sierpnia. Wczoraj rano N. Pan 
raczył być w Krasnem Siole na manewrach arty- 
leryi, wieczorem zaś na manewrach batalionów 
piechoty. 

„Na onegdajszćj paradzie był także obecnym mi- 
nister spraw wewnętrznych hr. Ignatiew. 


Petersburg 11 sierpnia. Dzisiejsze dzienniki 
donoszą, że sprawa jenerała Mrowińskiego, b. techni- 
ka prefektury m. Petersburga, oskarżonego o nie- 
dbałe dopełnienie rewizyi sklepu Kobyzewa na uli- 
cy M. Sadowćj, odbędzie się w październiku r. b. 
w petersburskićj Izbię sądowej. 

Obrońcą podsądnego ma być Włodzimierz Spa- 
BOWiCZ. 


Telegramy biura koresp. 


pełnych rapain okrzyków ludności. U pierwszego 
alnego miał burmistrz Dr Falk (rzęs 
powie- 


3 


manna na podsekretarza stanu w ministerstwie 


spraw wewnętrznych. ; 
Paryż 13 sierpnia. Wczoraj na prywatnem 
tylko za biletami, aby 


stów Red.), na Bel- 


jakoby zmierzał 


do dyktatury, wyliczał pożądane reformy, jakoto: 
reformę stanu sędziowskiego, administracy! woj- 
żądał powsze- 
chnego obowiązku służby wojskowej, także dla 
nauczycieli i zgromadzeń duchownych trzech- 
letniej służby wojskowej, wzmocnienia kadr 
podoficerskich. Mówca odpiera przypisywane mu 
idee polityki zagranicznej; pragnie, aby Francya 
miała wolne i czyste ręce, aby wobec wszystkich 
mocarstw europejskich równie dobre zajmowała 
stanowisko, aby na podstawie interesów prze- 
mysłowych i handlowych stosunków i porozu- 
mienia się starała się osiągnąć zgodę i nie uwa- 
żała się za odosobnioną, ale za wolną od wszel- 
kich zazdrosnych ubiegań się. Francya my- 
śli jedynie o skupieniu się i spojenin, aby przez 
cierpliwość i mądrość odzyskała powagę. Przyj- 
dzie dzień, gdzie postawione zadania rozwią- 
że prawo, geniusz, tryumf ducha pokojn; nie 
samym jedynie orężem rozwięzuje się kwe- 
stye sprawiedliwości, bo jest jeszcze Co innego, 
a któż powie, aby kiedyś nie przyszło do tego, 
że znajdzie się wzajemne zezwolenie ? Mówca pra- 
gnie, aby republika demokratyczna była czujną, 
roztropną, ale trzymała się zdala zaczepnego prze- 
kształcania i kończy temi. słowy : Spodziewam się, 
że kiedyś przez siłę naszą i majestat prawa ujrzy” | 
my napowrót rozdzielonych braci naszych. (fprz6- 
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płacą |żądająj 


się obcymi obok ludu, któremu w ciągu 
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Staatseisenbahn . . . 500 fr. 3% 
Siidbahn (Lombardy). . 500 fr. 3% 
i . _ 200 złr. 5% 
(wp © EEEN r AA 
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REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCĄ 


Antoni Kłobukowski. 


Be a SU E Ao sig złr. 42 
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20 frankówki 


3 PER ie 


Lwów 12 Sierpnia. 


Akcye Banku hip. gal. 200 złr.. - - 
Bra Listy zast. "Rog. kred. ziem. - 


Sui CZ PZN | CZAS z Niedzieli 14 Sierpnia 1881. 


Oryginalne Singera maszyny do szycia 


których sprzedaż w roku 1880 wyniosła 


588.609 MASZYN DO SZYCIA 


czyli o 107,442 więcej niż w roku poprzednim, 
dowiodły przez trzy dzieści lat niezrównanego pokupu, że oryginalne Singera maszyny tak dla użytku rodzinnego jak do wszeikich przemysłowych użytków są naj- 
' więcej ulubione z wszelkich ogłaszanych maszyn do szycia, i że pod względem konstrakcyi, dobroci, działalności i trwałości żaden inny wyrób je nie dosięgnie. 


* Oryginalne Singera maszyny do szycia zaopatrzone są w najnowsze ulepszenia i przyrządy pomocnicze; szczególniej zwracam uwagę na nowego deptaka, mającego po obu stro- 
nach znak fabryczny Singer Manufacturing Co. Z powodu swej nowej zmyślnej konstrukcyi niepotrzebuje nigdy reparacyi, przez co przy szyciu usuwa wszelki bałas, a tym sposobem 
umożebnia łatwą robotę na maszynie nawet słabowitym osobom. 


F żeli 3 A 
Tylko prawdziwe, jeżeli maszyna ma na ramieniu znak fabryczny, tudziez 


całą firmę „The Singer Manufacturing Co.“ 


C. NEIDLINGER, w Erakowie ulica Floryańska Nr. 337. 


f Celem umożebnienia każdemu tej dla gospodarstwa domowego, jakoteż dla użytku przemysłowego, zarówno doskonałej maszyny, sprzedaję ją bez podwyższenia ceny na tygodniowe 
spłaty po mir. f, a stare nieodpowiednie celowi maszyny wszelkich systemów przyjmuję w zapłacie. Kompletne poręczenie ; nauka bezpłatnie. (1397-18-) 


W pensyonacie dla panien ka IEIE KZI K ZKKK NICE E C 
TEODORY JAWORSKIEJ 0 Świeżo opuściły prasę w drukarni „Czasu“ ` Q 
d 

H 


w Krakowie pod L. 264 przy ulicy Sławkowskiej. è h 
d 


„RÓŻNE WIERSZE/\ 


Po a 


Ps 


rodowa 290 (de 


Da M 


Zakład wychowawczo-naukowy żeński * 
Maryi Serwatowskiej 


w Krakowie przy ul. Wiślnej l. 174, dom „pod zającem*. 


Wpis uczennic rozpocznie się z dniem 22 sierpnia, wykład zaś nauk z dniem 5 września 


Jak dotąd, tak i nadal, panienki uczęszczające do szkół publicznych, mogą p rh Mam zaszczyt zawiadomić Szanownych Rodziców i Opiekunów , że 
znależć pomieszczenie i wikt pod umiarkowanemi warunkami. Obok wszelkich wygód domowych ią p ej Bd j łoże śnia 1881 r Wpisy rozpo- 
i troskliwej opieki, zapewnia się ciągła konwersacya w językach francuskim i niemicckim, z rodo- |”, K A JET AN A KOŹMI AN A K kurs nauk rozpoczynam z dniem | września „—, Wpisy rozp 
witemi cudzoziemkami, w Zakładzie zostającemi. — Na żądanie nauka muzyki, śpiewu i tańców. ih b czynają się w dniu 25 sierpnia b. r. — Bliższe wiadomości w osobnym pro- 
Porozumienie ustnie lub na piśmie. (2179-1-5) Teodora Jaworska. Y obejmujące trzy epoki: 1) od 1800—1815, 2) od 1815—1830, | gramie nauk, który na żądanie przesyłam. (1995 7-20) 


g 3) od 1830—1856 r. W Zbiorze tym znajdują się: Wiersze ' 
B, do różnych osób. Cztery Ody z epoki napoleońskiej. Listy poli- 
R tyczne wierszem. Listy wierszem odnoszące się do walki klasy- 
H, ków i romantyków. Cztery wiersze do Zygmunta Kiasińskiego. 
K Epigramaty. Bajki itd. itd. -Przekłady Od Horacyusza i Elegij 
e Tybulla.  Poprzedza przedmowa hr. Stanislawa Tarnowskiego. 


Cena egzemplarza 1 złr. 50 c. 


| M. Serwatowska, właścicielka zakładu. 


awiadamiam uprzejmie Ro- 
dziców i Opiekunów, 
że jak lat poprzednich także 
na rok 1881/82 przyjmu= 
ję uczniów do zakładów nauko- 
wych uczęszczających, na mieszkanie 
i stół pod przystępnemi warunkami, 
a na żądanie korepetycyę, zapewńia- 
jąc przytem dozór i opiekę ojcowską. 


| | Szan. Rodzicom za dotych- 
czasowe względy, mam honor donieść 
iż wpisy dzieci w mojej Szkółee Fróblow- 
skiej rozpoczną się 25 sierpnia b. r. od godz. 
11 do 1 przedpoł. Marya Kurowska, 
(2176 1-2) ul. Wiślna L. 179, I. piętro. 


Zastępuje machiny parowe 


bez urządzenia kotłów i komina, Wolny od koncesyi, 
| 8%. tw bezpieczny, znacznie mniejsze koszta ruchu 


Ono nowy motor. 


z zupełnie cichym chodem E2.) 


aiT © sile ':—20 koni. `: 


IMĘ" Zawiadamiam Szan. Rodziców, 
iż przyjmuję uczniów na wikt "Wug 


mieszkanie i w nadzór tak m jakoteż nau- 


PR Skład główny w Drukarni „Czasu“ 3 Nadsyłający cenę egzem- 
4 plarza lub żądający go za odebraniem należytości przez pocztę 


kowy. Kierunkiem moralnym i nau jmi . „r a 4 z ELU 2 
się mężczyzna posiadający wszelka kwalińkacyę Feliks Waligórski Ah otrzymają takowy franco. ż (2097-2-3) P z << nA MOTOROK BAŁ ORNE i 
gi i, angielski i niemiecki. Stósowmio do szcze | w Krakowie, ulica Krupnicza U Adres: Drukarnia „Czasu* w Krakowie. U RZE w Wiedniu, Laxen ae aa eaa 
owego życzenia udzielam sama lekcyj języka| Nr, 19 lit. B., dom Wgo Wład. |fężtur. ; RSAT pre $ rasage 
ancusk lskiego. Nadto nad „iż 5 izy 3 5 WZ ASY LOS dekle ALL Ola cła ode oai O Z 1,4 ` ; 
lekcye muzyki mogą być dawane w mym domu. | (2068-10-35) _ Wojczyńskiego. CESE EE HE EW CIENKA MATTONIEGO 
Cena przyjęcia wcale umiarkowana. a 5 KS 6 yy se S 4 F , E) Li w Aa 
` Emilia z Wittekindów Strzelecka, 6 n m Pw p ÉI A e A ES Ca o iaa Ky i 
? ulica Wiślna Nr. 179 I. piętro. A | 4 fi r 
i m  NHWATOWICUZ w | A 
R d m a 0 e k YRUP r Fabryka we Lwowie, Filia Ww Krakowie Sukiennice Nr. 20 najczystszy alkaliczny nzczawi 4, ss- najlepszy napoj stołowy I orzeźwiający, <a 
0 zıicom l pie unom. | wyrabia : t doskonale działający w meżyue organów oddechowych 1 trawielia 1 pęci.erza. — 


Pastilies digestives ot pectorales. 


Na składzie we wszystkich aptekach 1 handiach wód mineralnych , kawiarniach 
i restauracj ach. (1842-27-53) 


sogno wo -DAISAMICZNO -51640WJ 
Aleks. Mańkowskiego 


Zawiadamiam niniejszem Szanow- 
nych Rodziców i Opiekunów, że do 
zakładu mego wychowawczo-nauko- 


z różnemi zapachami tak do twarzy, jak do rąk ol 10 cent. do 1 złr. 


srodki do wywabiania plam, mianowicie: 


3 Mydła toaletowe, higieniczne, kosmetyczne, do golenia brody, glicerynowe itp. 


sie 3 rzez panów lekarz róbowany środek we 1 i 7 i šni- itp. 3 > ru "gr 1 TŻ TP: DZIE 
wego przyjmuję, jak zwykle, mło- wszelkich uporczywych katarach diagotrwa Odalina, wywabia plamy z kurzu, potu, tłuszczu, piwa, mlewa, pleśni itp. 35 c HENRYK MATTONI w KARLSB DZIE. 
i i : ch kaszlach i chrypkach przy zapaleniu ka- i i i i i : 
dzież kształcącą się prywatnie: lub ze = lechowego” „Bronchiis) w. rozedznie f Benzolina, wywabia plamy tłusta, pokostowe i maziowe 20 i 30 e 3 i 3 | N; | aiz 
też uczęszczającą do szkół publiczn. ||] płacowej i w kokluszu. Skuteczność potwier- Ktilina, wyrabia plamy z farb od podłogi, flakon 25 e. Bióro nauczy cielskie i aj epsza 
ARIE dzają liczne świadectwa i podziękowania, któ- ; , I 
Władysław Kudasiewicz, re do każdej fiaszki są dołączone. 


J awelina, wywabia plamy owocowe ! z wina czerwonego, flakon 20 c. 
Oksalina, wywabia plamy powstałe z rdzy, krwi i atramentu. 4 
srodki do wytępienia owadów; mianowicie: ` 

F Fenilin, przeciw molom, flakon 60 c. 


Grylon, na karakony, wielkie i małe stonogi, szczypawki itp. fiakon 30 ©. 


właściciel pensyonatu męzkiego 
w Krakowie, ulica Franciszkańska, dom 
00. Franciszkanów, naprzeciwko Pałacu 
Biskupiego, drugi podworzec, 1. piętro, 
od strony Muzeum techniczno- przemysł. 
(2102-1-6) 


Ważne dla Rodziców i Opiekunów. 


Przyjmuje się studentów na wikt 
i stancyą, ręcząc za opiekę. — Wia- 
domość w cukierni Wgo Kno= 


Główne składy utrzymują pp. aptekarze: 
w Krakowie W. Redyk, pod Ba- 
rankiem; we Lwowie K. Mikolasch; w 
Czerniowcach W. Beldowicz; w Warszawie 
H. Kucharzewski; w Wilnie P. Grużewski; 
w Wiedniu J. Weis, Tuchlauben 27; w Ber- 
nie Fr. Eder; oraz do nabycia w prii pra- 
wie w każdej aptece na prowincyi. (20 8-1-11) 


ANIELI DEMBOWSKIEJJWODA KOLOŃSKA 


przy ulicy Mikołajskiej L. 435, 1. piętro, 
Nr. 4211. 


poleca Szan. Rodzieom i Opiekunom 
Prawdziwa jedynie u Wilhelma 


egzaminowane nauczycielki Polki, 
Francuski, Niemki i Angielki, oraz 
Fenza w Krakowie, naprzeciw 
kościoła św. Wojciecha.  (277-98-) 


bony tychże narodowości. — (Listy 
przyjmują się opłacone). (1786-3-) 

FRANZ MARIA FARINA 
w Kolonii Nr. 4711. 


„ Dla PP. Studentów 
pomieszkanie, wikt dobry 


ri Proszek perski na pchły itp. 5, 10,.30 e. | (1862-15-) 


A Alichenin na wytępienie grzybu domowego nie awodny, litr 50 c. 
9 Powyższe wyroby zostały wyszczególnione trzema medalami zasługi. 


C. K£. NADWORNA FABRYKA 
„Karol Giani w Wiedniu“ 


na powszechne życzenie urządza 


*OoBbPE>OEŁOGBOG" 


wiakowskiego. (2177-1-5) GETTER CC BE 
i i 
| wystawę ademia handlowo-przemysłowa w Gracu. || z vario umitkowaną ceng u wiowy Realność 
po lekarzu. składająca się z domu parterowego, oficy- 


Prawo publiczna szkoły wedle c. k. reskryptu mo woć t z dnia 1 maja 1879 r. 
Medal za postęp na wystawie wiedeń. 1843 r. "a, l 
Akademia rozpoczyna z, d. 46 września b. r. swój 19 rok szkolny. 
Uczniowie kończący zakład mają prawo. do jednorocznej ocho- 
tniczej słażby, jeżeli przed wejściem do akademii ukeńczyli z postępem niższe gimna- ' 
zyum lub niższą szkołe realną. Dla uczniów, którym brakuje tego przedwstępnego warunku,“ 


ny i ogrodu na Grzegórzkach Nr. 10 
jest z wolnej ręki d» sjrzedania  Bliższa 
wiadomość na miejscu. (2076-3-4) 
RE WIA MRIK WORA AC NIE ERROR AEO AC YZ Ć 


Przyjmuje się także uczniów z klas naj- 
niższych ręcząs Szanow. Rodzicom 1 Opie- 
|kunom za dozór, troskliwość i prawdziwie 
macierzyńską opiekę. © (2141-2 3) 


Głosy 


o nowo wynalezionym istnieje osobny bezpłatny kurs przygotowawczy do egzaminu ochotniczego. .H| « Kleparz, piac główny Nr. 122 T. piętro w 7 
d 3 kiego obrządku. m Objasnio "względem Bearin aein i mieszkania, tudzież obszernych PIAS naprzeciw A sztuk pięknych. pig atm Fenz 
udziela AE ; poleca 


Wszystkie materye i przybory 
własnego wyrobu. 


Wystawa otwarta w krakowie w Mu- 
zeum techniczno - przemysłowem, przy ko- 
ściele Franciszkańskim, z duit m 16 sierpnia 
b.r. trwać bydzie dni 14. 

Zwiedzać można bezpłatnie od godz. Jej 
||do lej zrana, tudzeż od godz. Żej do Gej 
wieczorem. (2180-1-4) 


Bergmanna mydełko 


przeciw piegom 


usuwa zupełnie pigi i kosztuje sztuka 
45 ct. Do nabycia w aptece W. Redy- 
ka w krakowie. (903-14-15) 


Oliwa siofowa 
poręczona jako zupełnie czysta i prawdziwa oli- 
wa oliwkowa błlaszanka 4 kilo 
nicejska najlepsza . . złr. 5 cnt. 20 
Monte Sant Angelo. . „p 4 n % 
Puglieska najlepsza . „ 5 ; 40 


KAWA 


najlepsze aromatyczne gatunki, za paczkę poczto- 
wą 4, kilo netto 
perłowa Manilla. . . złr. 7 cnt. 50 
złota Jawa . . . . . s Top (8 
6 


Dyrekcya akademii handlowo- przemysłowej w Gracu. 
Dr. Alwens, dyrektor. 


PRAZKA AKADEMIA HANDLOWA. 


Po ukończonym dwudziestym piątym roku szkolnym rozpoczyna się naj- 
bliższy kurs roczny A6 września» do którego Czasu codziennie przyjmuje się. Warun- 
kiem przyjęcia jest wykazanie się z dobrego: postępu czwartej klasy szkoły średniej. 
Wyższe studya nadają prawo wstąpienia do odpowiedniej wyższej klasy. W razie choroby 
znajdą uczniowie w szpitalu handlowym bezpłatne pielęgnowanie. Ukończeni ucznio- 
wie mają wedle $. 41 przepisów wojskowych prawo do jednorocznej służby woj- 
skowej. Prospektów, sprawozdań rocznych i innych wyjaśnień udziela 

z upoważnienia Rady zawiadowczej 


(1943-3-0 cesar. radca arol Arenz, dyrektor. | $ j rozwot RA EE.” 

Aiie Aa 2 I ozpoczynają się po 
a R, Bólem głowy większej częśc! wszyst- 
OPERACYE GIEŁDOWE |i, r ta manii conni 

À tegô na pozór mało znaczącego cierpienia, 

wykonywa za małem pokryciem najrzetelniej ) ji można się uchronić od dalszycn następstw. 
Herman Knöpfimacher, dom bankowy i komisowy gl rz dbająca o dobro swoje, po- 
w Wiedniu, I, Hohenstaufengasse 2, Ecke der Renngasse. winna być opatrzoną w Środ. k, który na razie 


à A DY użyty zapobiedz może złemu działając szyb- 
jaśnień i dziela najchętniej. — Z ieni i r l J emu działając 52) 
acm Objaśnień i porady u wykonywa Płóktualiić ef? z matai % ko i skutecznie. BRASSICON « nale 


ziony -przez uj tekarza WH. RUSSYA- 
NA jest Środkiem, który zastosowany w 
nieznośnych bólach głow y, za- 
wrotach, cierpieniach migre- 
nicznych, uderzeniach hrwi o- 
kazał się najskuteczniejszym. Dostatecznem 
jest za pomocą waty, natrzeć płynem Bras 
siconu szyję, skrome za uszami i czoło, 


|AGENCYA STRĘCZEN 


guwernerów, guwernantek i bon 
Francuzek i Angielek 

- Pani ZAŁESKIEJ 
istnieje w Paryżu, na ulicy Bro- 
chant 11, od lat kilkunastu. Załatwia 
także wszelkie zlecenia co do zaku- 
pna sprawunków we Francyi i inte- 
resa komisowe. (2115 2-12 


TAPETY 


krajowe i zagraniczne świeże, w w iel- 
kim wyborze i w najnowszym guście, 
po cenie od 20 cnt. za rulon wzwyż, 
szlaki w arabeski oraz w kwiaty, 
sztukaterye, listwy złocone, 
prawdziwe amerykańskie ceraty 
na meble i Story do okien płócien- 
ne i drylowe. 
Podejmuje się tapeęltowania 
mieszkan. (2098-41-) 
POOIER E TYT ESEN 5 AE S NOUT F NESESER: 


Bez bólu 


i bez wstrzykiwania, 
bez lekarstw przeszkadzających traw ie- 
niu tudzież bez chorób następnych i 
przerwania zatrudnienia wyleczy według 
zupełnie nowej metody, doświadczo- 
nej w niezliczonych wypadkach 


upławy rury moczowej, 


tak świeżo powstałe jakoteż bardzo za- 
starzałe, naturalnie gruntownie i 
(1909-152-) szybko 


sv Dr.Hartmann, +s 


My podpisani używaliśmy „J. An- 
diela proszku zamorskiego*, 
który zewsząd tak wychwalzją, do 
wytępienia robactwa i ogłaszamy ni- 
niejszem publicznie zgodnie z prawdą 
wynik w interesie publicznośo! : 

„J. Andiela proszek zamor- 
ski“ jest rzeczywiście szczególnym 
proszkiem, gdyż zabija szybko i pe- 
wnie każdy owad bez wyjątku — za- 
pomocą potrzebnego do tego bardzo 
praktycznego rozpylaczą oczyściliśmy 
najzupełniej wszystkie nasze miesz- 
kania, meble i suknie, co nas powo- 
duje do najgorętszego pole- 
cenia tego proszku każe 
demu z naszego własnego 
doświadczenia. | 

Powtarzamy zaś tutaj jeszcze raz: 
„$. Andiela proszek zamor- 
ski“ jest szczególności 
rzeczywistą, Która warta 
zapłaty. (2045-1-3) 
Ludwik Ballin, sukienñik | wszyscy 


a r ony  DOOSZSK zamorski 


Jan Schreeb, ogrodnik artyst. | z Limburgu 

Józ: ko car k wa 

Jan Hilf, właściciel domu / iestwie 

Rud. Krause, sekretarz ruchu mi 
kolei Nassauskiej 


zabija pluskwy» pchły, karakony, mole, mrówki. 
snuchy, mokrzyce, kleszcze wogóle wrzęlkie owady nie- 
mał z naadnatralną szybkością i pewnością w ten sposób, że Z 
istniejącego zalągu owadów miepozostaje ani lądu. 


: m kiem Santos . . . . . . R Prawdziwy i tani i : ; : z. AA : z 

Józ. Difenbach, restaurator | * 0 -— A pd CE. A TOEC: w handlu smyczy kia Ay e DE Szk aby najdalej w parę minut oswobndzić się „członek lekarskiego wydziału, 
Do nabycia w handlu materyałów J- Andiel od nieznośnych 1 dolegliwych cierpi ń. w Wiedniu, Stadt, Seillergasse II. 
aptecznych w najlepszych gatunkach ý : . Andiela w Pradze | Laboratorium Wł. Russyana w War- Warani kę ają 518 ię ye 
> E kef zg porer Ta Ee, 13 „zum schwarzen Humd* Hus 13 (13 Domini- ie ul. Bracka Nr. 2 2000.2-) ||] ke u SJ” osobi biin maps: 
4 k s = > „ŻW j usgasse 13 (1: Szawie ul. Bra jm ( ) upławy, stow z 
„zum schwarzen Hund bonoński, glacé zę wo š ar CORTA i z e. 1 ` kamergasse 13, 11 Kettengasse 11). Skład Brassiconu w Krakowie w uptece = zę ez VTI niiin PARĘ, wypalanie 
Hus- (Dominikaner-) Gasse, Banki JO 7 MY OW E :? 60 c ILE W. Krakowie mają na składzie pp. J. Trauczyński JĄ! „pod Tygrysem" F. Gralewskiego, E Stock- ati r kirama hapati eren s: 
; in at á? = eA Neha A i i i i $ 7 u. Listownie takieżsame ordynowanie. Naj- 
Prag. | Zozówiecia taktuteczia, pódą Jełowo Fo apt. A. Radler apt. A. Hawełka kupiec, J. Nerstheiner skład książek. mara „pod Słoniem*, 4. Trauczyńskiego Kaus tysksaasć eias abei z 


we Lwowie Z. Rucker apt. 


~ -5. j “ e 
acone za zaliczką powyższych kwot najpun- Skład ną prowine (1647-5-9) $! „pod złotą koroną*, Rynek główny. stwa na żądanie natychmiast przesyła. 


ktualniej IR. Maiti w Tryeście. CENA FLAKONU 1 ZŁR PET 773520 WNIESIE OOPS 
Czcionkami Drukarni „Czasu“, | Odpowiedziąlny rządca Drukarni Józef Łakociński. 


i wszędzie gdzie wywieszono dotyczące plakaty. 


